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$cheibler i Grohman stale! 


Jutro wszystkie fabryki Ziednoczonych Zakładów zostają 
unieruchomione na czas nieokreślony 


6.100 robotników przechodzi na zasiłki z Funduszu Bezrobocia 


Sytuacja w Zjednoczonych za 
kładach przemysłowych Schei- 
blera i Groltmana nie przestaje 
absorbować opinji publicznej, a 
zwłaszcza stery robotnicze, za- 
interesowane są pozbawieniem 
pracy 

6 100 ROBOTNIKÓW, 
zatrudnionych w fabrykach jed 


wej z najpotężniejszych firm w 


Polsce. 

Jak już w swoim czasie. do- 
nosiliśmy, rohotnicy ei otrzy- 
mali wymówienie, które kończy 
się jutro, dnia 19 b. m. W tej 
chwili mimo toczących się w 
Warszawie konierencji w Spra- 
wie dalszych losów Zjednoczo- 
nych zakładów Scheiblera i 
Grolimana, wiadomo. już, że 
FABRYKI TEJ FIRMY ZOSTA- 
NĄ, POCZĄWSZY OD DNIA JU 
'TRZEJSZEGO W CAŁOŚCI U- 
NIERUCHOMIONE NA NIE- 
OKREŚLONY BLIŻEJ PRZE- 

CIĄG CZASU. 

Zamknięcie fabryk było prze- 
sądzone już w chwili wypowie- 
dzenia pracy wszystkim robot- 
nikom i przed 10 dniami pisa- 
liśmy o tem szczegółowo, nad- 
mieniając, że 


NIE WIADOMO TYLKO JAK 
DŁUGO ZAKŁADY BĘDĄ STA 
ŁY. 

Od tego czasu sytuacja nie 
uległa zmianie, gdyż dyrekcja 
firmy uzależniła czas unierucho 
mięnia od rezultatu toczących 
się w Warszawie rokowań. 

Tak więc jutro, w sobotę, 
ROBOTNICY STANĄ U WAR- 
SZTATÓW PO RAZ OSTATNI. 
Jednocześnie z wypłatą wSzys- 
ey roboinicy otrzymają karty 
zapem?goówe dia Funduszu Bez- 
robocia, celem uzyskania zasił- 
ków, 

Olbrzymia większość zatrud- 
nionych u Scheiblera i Grohma 
na robotników ma prawe do 
zasiłków ustawowych. 

Dyrekcja zakładów przygoto- 
wała już dla robotników za 
świadczenia o zwolnieniu z pra 
cy dla przedstawienia Fundu- 
szowi Bezrobocia. — 

Jak nas poinformowano w 
Funduszu Bezrobocia, wszelkie 
przygotowania do wypłacenia 
zwolnionym robotnikom zapo- 
móg, są w pełnym toku. 

Robotnicy podzieleni 
na grupy po 500 osób, 


zostali 
które 


będą kolejno wzywane do biur 
Funduszu. 

Wsród włókniarzy,  załrdi- 
nionych w Zjedneczonych za- 
kładach 
PANUJE ZROZUMIALE PisZ%- 

GNĘBIENIE. 

Delegacja robotników zwró- 
ciła się już do związków za- 
wodowych, prosząc © interwen- 
cję u dyrekcji i czynników mit 
rJdajnych, aby nie dopuszcza- 
ne do długotrwałego  uniern- 
chomienia zakładów, kłóco x- 


trzypiją wraz z rodzinami 


PRZESZŁO 20.600 Q5GB. 

WM edług informacji, oltrzyma- 
nych od związków zawodowych 
w dniu dzisiejszym zwrócie się 
nia specjalna delegacja robolni 
ków przy udziale przedsizawi- 
cieli związków do 
P. WOJEWODY JASZCZOŁTA 

Delegacja przedstawi p. wo- 
jewodzie położenie ogółu ro- 
botniczego u Scheiblera i roh- 
mana i wniesie prośbę, aby itit 
czyniono nikomu ze zwolnio- 
nych włókniarzy trudności przy 
otrzymywaniu zasiłków. 

Z kół dobrze poinfornowa 
nych dowiadujemy się, że przy- 


puszczalnie zakłady  scheible- 
rowskie będą unieruchomione 
PRZEZ DWA TYGODNIE. 
Gdyby nawet pertraktacje 
warszawskie doprowadziły do 
pozytywnego wyniku, fabryki 
nie zostaną wcześniej puszczo- 


W zależności od wyniku tych 
pertraktacji firma będzie uru- 
chomiona w zakresie dotychcza 
sowym, bądź też — ego nie jest 
wykluczone — zakres działal- 
ności zakładów ulegnie znacz- 
nemu zwężeniu i gruntownej re 


ne w ruch, jak w dniu 1 ernd- | organizacji. 


nia r. b. 


P. Toeplitz contra min. skarbu 
Warsz, kor. ,Glesu Pocanite | Krajowego. Z drugiej strony p. 


go” telefonuje: 

Rokowania przedstawicieli 
firmy Scheibler i Grohman, dyr. 
Banea Comanerciale p. Toepli- 
tza i reprezentantów skarbu, 
toczące się w Warszawie prze- 
cłągną się z wielką pewnością 
poza sobotę. Jak słychać, zja- 
wiły się nowe trudności i nie 
można dojść do porozumienia 
z następujących powodów: 


Ministerstwo skarbu wystawi 
ło daleko idąee żądania w spra- 
wie podatków i zaległości podat 
kowych Zjednoczonych  zakła- 


dów oraz czyni przedstawienia: 


w sprawie sum naleźnych od 
firmy Bankowi Gospodarstwa 


Toeplitz chee mieć zabezpiecze- 
nie swego udziału w firmie io- 
hawia się, że przy zbyt daleko 
idąeej interwencji skarbu, wie- 
rzytelności jego zostaną odsu- 
nięte na drugi plan, 

Rokowania trzymane są w 
ścisłej tajemnicy i wszyscy u- 
czestniey -obrad zobowiązali się 
co do nieudzielania żadnych 
wiademości prasie aż do całko- 
witego ich zakończenia, 


Jak wśdać z powyższego u- 
trzymanie fabryk Scheiblera i 
Grohmana w ruchu jest niemo- 
żliwe i przerwa w pracy musi 
nastąpić; 


PAPEN USTĄPIŁ! 


Prczydeni Hindenburg przyjął dymisię calego gabinetu 
Hitler odrzucił zaproszenie na konferencie z kancierzem 


Szersza podsfawa 


BERLIN, 17 listopada, (Pat.) 
Roła polityczne oczekują, że 
prezydent Hindenburg uzyska 
przez ustąpienie Papena  szer- 
szą podstawę dla swoich roko- 
wań ze stronnictwami. Hitler 
wraz ze swym sztabem bawi 
w Berlinie. Słychać, że konfe- 
rencja przywódców narodowo-- 
socjalistycznych opracowała me 
morjał, zawierający główne te- 
zy narodowo - socjalistycznego 
programu rządowego. Narodo- 
wi socjaliści mają być obecnie 
ostrożniejsi i nie domagać się 
władzy wyłącznie dla siebie, — 
Możliwe jest utworzenie nowe- 


BERLIN, 17 histopada, — (PAT.) — 
Rzeszy trwały trzy godziny. O godzinie 5-ej 
przyjęty został przez prezydenta Hindenburga, 


żył dymisję całego gabinetu, — 


Obrady gabinetu 
kanclerz Papen 

któremu zło- 

Dymisja została przyjęta. 


Rozmowa z prez. Hindenburgiem trwała półtorej godziny. 
Odpowiedź Hitlera na zaproszenie Papena do odbycia roz- 
mowy nadeszła dziś w południe na Wilhelmstrasse, Hitler za- 


proszenie odrzucił. 


To było bezwątpienia bezpośrednim powodem dymisji Pa- 


pena, — f 


| we RE. W (lc Naai wi ZE T y: T RA NO RE LTE) 


go gabinetu prezydjalnego pod ;uniknąć konfliktu wewnetrzne- 
zmienionem kierownictwem i|go oraz naruszenia konstytucji. 


może częściowo w odmiennym 
składzie. Gabinet taki mógłby 
w zasadniczych punktach poli- 
tyki wewnętrznej i zagranicz- 
nej dojść do porozumienia 
wielkiemi stronnictwami, 


Konierencje 
ze sfronnietwami 


centrowej prałata Kaasa, partji Ja- 
dowej Dingeldeya, przywódcę nie- 
miecko - narodowych Hugenberga. 
Socjal - demokraci nie zostaną na 
konferencję zaproszeni. Na sobotę 
zapowiedziane jest rrzyjęcie Hitle- 
ra i przedstawiciela bawarskiej 
partji ludowej Scheffera, Konferen 
cja dotyczyć będzie rietylko kwe- 
tji osobowych przyszłego gabine- 
tu, lecz również progcamn politycz 
nego i gospodarczego» przyszłego 
rządu Rzeszy. 


Gabinet prezydjalny 
BERLIN, 17 listopada, (Pat.) 


Konferencje prezydenta Rzeszy 
z przywódcami stronnictw po- 


BERLIN, 17.11. (PAT) W dniu | trwają do połowy przysz!ego ty 


z |jutrzejszym prezydent Hindenburg |godnia i wówczas dopiero spo- 
by | przyjmie kolejno przywódcę partji| dziewać sie należy decyzji 


w Ilat 63. 


sprawie desygnowania nowego 
kanclerza. W kołach poinformo 
wanych podkreślają, że prezy- 
dent Hindenburg stoi nadal na 
stanowisku, że nowy gabinet 
powinien być gabinetem prezyd 
jalnym. Również polityka zagra 
niczna Rzeszy ma pozostać bez 
zmiany. Biuro Conti donosi, iż 
niezależnie od konstelacji gabi- 
netu min, Neurath zatrzyma te- 
kę ministra spraw zagranicz 
nych w nowym gabinecie, 


Zgon prof. Berlifza 


Zmarł prof, Berlitz, znany fi 
lolog; twórca szkół i nowej m 
tody nauczania języków. Żył 
LEJ 


LEGENDA ŁODZI 


Gdy wycieczka dziennikarzy | do Berlina, skąd dyktowali wa-|firm łódzkich były najbardziej | powrotnie 
runki zwyciężonej przez głód i | poszukiwane na jarmarku 


zwiedzała zakłady scheiblerow- 
skie stary pracownik firmy, któ 
ry nas oprowadzał, wskazał na 
tor kolejowy, biegnący przez 
terytorjum fabryczne i powie- 
dział: 

— Tu- stara  Scheiblerowa 
wsiadała do własnego wagonu, 
który  zawoził ją prosto do 
Karlsbadu! 

W słowach tych było pełno 
dumy i nabożeństwa, niemal 
kultu dla wielkiej szefowej po- 
tężnej firmy, która mogła so- 
bie pozwolić na to, na co ża- 
den monarcha się nie zdobyl: 
zamiast fatygować się na dwo- 
rzec kolejowy, co czynią do 
dziś wszyscy  najpotężniejsi 
władcy, wsiadała na własnem 
podwórku do własnej salonki, 
jak do karety, i wysiadała z niej 
dopiero na stacji w czeskim 
kurorcie. Takie to były czasy 
świetności i bogactwa Łodzi. Z 
dumą 0 niej wspominają 
wszyscy starsi, którzy na włas- 
ne oczy te euda widzieli. Naj- 
bardziej wyzyskiwany ongiś ro- 
botnik, w pocie czoła pracujący 
w najniehygieniczniejszych wa- 
runkach, dziś na starość 
plujący krwią lub  wijący 
się w bólach reumatyzmu, któ- 
rego się w euchnących farbiar- 
niach nabawił, ożywia się i oczy 
płoną mu niesamowitym bla- 
skiem, gdy e przedwojennych 
wspaniałościach łódzkich opo- 
wiada. Jak żołnierz napoleoń- 
ski  odzyskujący ferwor na 
dźwięk imienia swego wodza, 
pomimo, iż ten pchał go na 
armaty nieprzyjaeielskie, które 
pozbawiły go ręki i nagi, 

Robotnik łódzki zapomniał 
już o koszmarnych scenach 
dawniejszych zastojów i lokau- 
tów, 6 zamykaniu fabryk, wy- 
rzucaniu na bruk dziesiątków 
tysięcy robotników i wydawa- 
niu ich na pastwę kozactwa i 
sądów wajennych. Zapomniał 
już sędziwy proletarjusz o u- 
cieczce naszych przemysłowców 
ORASE ZWIS PRICZSRATY 


BEZKONKURENCYJNY 
REPERTUAR FILMOWY 


Dżwiękowego Kina 


„CAPITOL” 
LLIANKA. CAE SIĘ ROZWIAĆ 


HENRI GARATT 


Człowiek, którego zabiłem 
Reż. Ernesta Lubicza 
Lionel Barrymore, Nancy 


Caroll, Philips Holmes, 


Najwspanialsze arcydzieło 
sezonu 


„MATA-RIARI” 


GRETA GARBO, RAMON NO- 
VARRO, Lionel Barrymore 


oraz te wszystkie, które cechu- 

je wybitny artyzm w pomyśle, 

retyserji i pięknej oprawie 
muzycznej ! 
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w 


wyniszczonej przez nędzę łódz- | Niżnim, na bazarze w Astracha- 


kiej armji pracy. 


niu, na targu w Bucharze, w 


Piekielne te obrazy zacierają |Składach Charbinu i Władywo- 
się powoli w pamięci, zgryzio- | Stoku. Tam na dalekich krań- 
ne przez ząb czasu, przesłonię- | *3ch Europy i Azji stoją pomni 
te innemi, daleko większemi o- | ki pogrzebanej już zdaje się bez 


kropnościami, których nam nie 
szczędziły długie lata wojny, — 
Chętniej wspomina się chwile 
świetności i potęgi. Anglik dum 
nie spogląda na swą banderę, 
powiewającą na wszystkiech mo- 
rzach świata, my, łodzianie z lu 


bością napawamy się opowiada j 
niami o tem, jak łódzki towar || 
do brzegów Pa-| | 


docierał hen 
eyfiku, panował nad 
niezmierzonemi przestrzeniami 
Sybiru, Mandżurji, Mengelji i 
Persji, gdy wślad za rzutkim 
komiwojażerem śpieszyły po- 
ciągi z łódzką manufakturą, na 
pokojowy podbój Wschodu, a 
sztuki towaru z etykietami 


Dwie armje zamiast jednej 


Rozbrojenie 


Do osobliwości tego, w para- 
doksalne zwroty bogatego okre- 
su należy okoliczność, że pierw- 
szy wielki francuski plan roz 
brojenia, publikowany jest wła- 
śnie w takiej chwili, w której 
stosunki francusko - niemiec- 


PARS 


świata według planu francuskiego 


warunków ma 
być dokonane stopniowe roz- 
brojenie, któremu poświęconą 
jest druga część planu francus- 
kiego. I tutaj napotykamy ns 
myśli, pajawiające się już w da 


politycznych 


kie mają charakter oziębłości. j1ach,. Najbardziej charakterysty 


Tem samem najważniejsza prze (czną jest propozycja 


słanka rozbrojenia 
tylkos częściowo, 

Jednym z głównych twórców 
planu francuskiego jest mini 
ster wojny Paul Boncour, czło- 
wiek, który prawie od począt- 
ku debat ligi narodów w tej 
sprawie, ugruntował owe, dG- 

tychczas niewzruszone stano- 
wisko Francji, , a więc stworzył 
między rozbrojeniem a bezpi2- 
reństwem łączność, której szty 
wność uczyniła wszystkie do 
tychczasowe usiłowania_ bezo- 
wocnemi. Również i ten plan 
wykazuje prawdziwie francus- 
kie cechy. Przejawia się to 
przedewszystkiem w tem, że 
propozycja nie zadawala się 
pomysłami natury wojskowej. 
ale stawia na czele warunki po 
lityczne, których spełnienie sta- 
je się niejako przesłanką dla 
rozbrojenia. 

Wprawdzie plan ten nie się- 
ga już więcej do protokułu ge 
newskiego z 1924 roku, który 
chciał z wszystkich państw zro 
bić gwarantów, ale znowu żą- 
da możliwie wiążącego zoho- 
wiązania możliwie wielu 
państw do wystąpienia przeciw 
burzycielowi pokoju—żądanie, 
któremu zresztą nie można od - 
mówić słuszności. Fachowiec 
ligi narodów, Paul Boncour, 
chce statuty ligi tak ukształto- 
wać, by one same już gwaran- 
towały interwencję przeciw 
państwu atakującemu, przez 
zaskklepienie „dziury* w pak: 
cie ligi narodów, t. zn., by rów- 
nież przy braku jednomyślno- 
ści mogła być powzięta uchwa - 
ła. Jest to wzmocnienie skute- 
czności paktu Kelloga. Propo- 
zycje te, które dają się również 
usprawiedliwić, wykazują pono 
wnie fakt, że dotychczasowe u 
mowy, mające na celu zapobiec 
wojnie, z powodu braku sil- 
rych postanowień, cel swój nie- 
wystarczająco spełniły, 


jest dana 


Dopiero po spełnieniu takich! Wykres statysiyczny za ostatnie lata ad 1929 r. (w tysiącaeb). 


stworze- 
nia w każdem państwie zamiasł 
dotychczasowej jednej army, 
dwuch, pomysł, który na pierw 
szy rzut oka oznaczałby raczej 
dozbrojenie niż rozbrojenie, je- 
dnak w związku z innymi punt 
tami programu, przybiera moż: 
inne oblicze. Narodowe armie 
miałyby być zamienione na ta 
kie, które mniej więcej odpo- 
wiadają systemowi, nazwane 
mu obecnie milieją, dla której 
wyznaczony jest krótki 
służby. Te armje narod*we 
dysponowałyby tylkó lżejszem 
uzbrojeniem, podczas gdy cięz- 
ka broń zastrzeżona byłabv da 
armii ligi narodów, składajacej 
sie z oddziałów, dostarczonych 
przez poszczególne państwa 
Jasnem jest, o ten plan wy 
woła dugoiwałą dyska:ję, bo 
narody o ideologji odziientej. 
niż francuska, dopatrzą się w 
tem dążenia do połączenia pro 
blemu rozbrojenia ze specvficz- 


CZAS 


wniejszych francuskich projek 


Bezrobocie w Niemczech 


| terytorjum fabrycznem, przyj- 


310 


KA: epopei boha-| storję Łodzi. Jak w cudow- 
terskiej polskiego Manchesteru. | nym gmachu weneckiej bazyli- 
2: (2000 ki św. Marka znajdziecie mie- 


szaninę wszelkieh stylów, na 
którą złożyły się najprzeróżniej 
sze epoki, tak i na budynkach 
seheiblerowskich można  odcy- 
frować w Skrócie dzieje całego 
stuleeia łódzkiej produkcji, Uj- 
rzycie tam nietylko nowoczesną 
halę tkalni z warkotem setek 
warsztatów, nietylko najlepsze 
maszyny do drukowania tka- 
nin, ale i przestarzałą już nieco, 
choć czyniącą potężne wraże- 
nie, maszynę parową, a w nie- 
których fragmentach — nawet 
zezerniałe | omszałę ściany sę 
dziwych drewnianych  przybu- 
dówek z ciemnemi krużganka- 
mi, mimowoli  nasuwającemi 
wspomnienią starych dzielnie 
historycznych grodów. 

Te mury spoglądały kiedyś— 
u szczytu potęgi — xz dumą, 
jak ich właścicielka - multimił- 
jonerka wehodziła po stopniach 
pięknego własnego wagonu, aby 
udać się do dalekiego uzdrowi- 
ska. Sama jedną miała do roz- 
porządzenia cały obszerny pul- 
man, z kuchnią, wygodami i 
służbą, Dzisiaj zmieniły się 
nymi interesami Francji Wął SEY>Ę od sal fabrycznych 
pliwość ta  usprawiedliwiona | Wieje <mentarzem po- 
byłaby np. już tem, że plan nie |t*mkowie rOdu łódzkie, Fe. 
odnosi się do armji kolonjal- | sytów jadą do Warszawy zwy- 
nych. > , |kłym pociągiem, cisną się w 

Bądź co bądź plan dowodzi, z 
że rani nto się czegoś pezedżaie drugiej klasy, skrzęt 
z historji ostatnich łat, że siu | "ie ustępują miejsca—prsedsta- 
sznie ocenia niepokonalne wąt | wicielom miljonowych wierzytel 
pliwości państw anglo / saskich | ności, toczą ciężką walkę o u- 
co do daleko Are „pasa trzymanie swej własności, tæ 
zań gwarancyjnych i że przede 
w Ik AAC iż kiss] dzą wespół z przedstawiciela 
jące międzynarodowe napięcia | "74u nad utrzymaniem w fa- 
i ogólne rozczarowanie z powo |"hku olbrzymich zakładów, ara- 
du dotychczasowych ujemnych |towaniem pracy i zarobku dla 
wyników konferencji genew- | 6.000 robotników i ich rodzin. 
skich, czynią przedłożenie pla Bo zachowanie przy życiu 2a- 
nu  rozbrojeniowego  koniecz- F Ź c 
nem. Ponieważ Francja, jako kładów scheiblerowskich — to 
politycznie i: wojskowo kierują- | Zastrzyk kamfory do organizmu 
ce mocarstwo Europy, jest pań- | Łodzi — zamknięcie ich i naie- 
zc je inicjatywy ra ruchomienie — to zwiastuny 
zależy choćby najmniejszy suk : 
Ces, A ria PREE 0118 posponarczej zagłady, RE 
wolić się tem, że występuje z wszystkiem Śmierć legendy, Je- 
propozycją, w której zagadnie- | Sendy Łodzi... 
nie rozbrojenia nie znika zupeł- 
nie poza kwestją bezpieczeń . 
stwa, W pólnie z nieporówna- 
nie liberalniejszą inicjatywą 
Anglji, plan francuski przedsta- 
wia nowy okres w dyskusji nad 
rozbrojeniem. | 


Scheibler — to symbol piek- 
nej przeszłości, a zarazem Smut 
nej teraźniejszości Łodzi. Gdy 
wszystkie jego potężne kominy 
dymiły, gdy pędzone na oliwie 
konjunktury maszyny warczały 
całe dnie i noce, w Łodzi do- 
brze się działo, robotnicy zara- 
biali na życie, jednostki budo- 
wały olbrzymie fortuny, Gdy 
u Seheiblera zaczęły gasnąć pa- 
leniska, gdy predukeja poezy- 
nała się kurczyć i eoraz trud- 
niej było o pieniądze na tygo- 
dniową wypłatę, w Łodzi robi 
się coraz gorzej, ludzie tracą 
pracę, cbroty zmniejszają się 
w zastraszającem tempie, mia- 
sło popada w nędzę, 

Przejdźcie się po ołbrzymiem 


rzyjcie się murom i maszynom, 
a odczytacie w nich eałą hi- 


JAN URBACH, 


CASINO 


ll-gi tydzień 
rekordowego 
powodzenia 


Realizacja VAN DYKE'A 
CZŁOWIEK 


Dr. S. 
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W roli głównej: 


Johnny Weissmüller 


Pocz. o 4 pp. 


Kr. 310 


Sprawy polskie 
na sesji rady Ligi 


GENEWA, 1%11. (PAT) — Po 
rządek dzienny rozpoczynającej się 
w dniu 21 b, m. sesji rady ligi na- 
rodów zawiera 12 spraw, wśród któ 
rych znajduje się sprawozdanie ko- 
misji Lyttona w Sprawie Mandżu- 
rji, dalej spór boliwijsko - para- 
zwajski, go do którego rada przyj- 
mie do wiadomości raport powoła- 
nego przez nią komitetu trzech, 

Pod obrady wejdzie też sprawa 
stosowania reformy rolnej w Pol- 
sce w związku z ochroną mniej- 
szości. Jak wiadomo sprawa ta 
znajdowała się na porządku dzien- 
nym ostatniej sesji rady, została 
jednak odroczona ponieważ komt- 
tet, mający przygotować sprawo- 
zdanie w tej kwestji nie zdołał na 
cząs zakończyć swych prac. Wresz- 
cie rada zajmie się sprawą miano. 
wania wysokiego komisarza ligi na 
rodów w Gdańsku, gdyż p. Roe- 
sting mianowany został tylko do 
końca grudnia r, b, 


Rząd zapłaci 
za wybite szyby 

Warsz, koresp, „Głosu Poranne- 
go” telefonuje: 

Wczoraj interwenjowali u władz 
posłowie Rozmaryn i Sommerstein 
w sprawie szkód poniesionych 
przez właścicieli sklepów we Lwo- 
wie podczas znanych zajść antyży- 
dowskich. Min. opieki społecznej 
zapewniło, że wyznaczy specjalne 
samy na wstawienie wybitych 
szyb, 


Przedłużenie umowy 
 „Sowpoltorgu” 


Jak dowiaduje się „Iskra, w 
celu kontynuowania rozmów co 
do przedłużenia umowy „Sowpol- 
torgu”, przybędą do Warszawy 
jeszcze w ciągu bieżącego miiesią- 
ca przedstawiciele „Wniesztorgu” 
b. prezes „Sowpoltorgu* p. Rozen- 
szejn oraz obecny prezes tej orga- 
nizacji p. Firsow, jak również 
przedstawiciel polskiej strony „Sow 
poltorgu* w Moskwie p. M, Grin. 
herg, 


Dluższą przerwę, jaka powstała 
w obradach, wykorzystały obie 
strony dla przygotowania maier]a- 
łów. 


Kamieniem uderzył 
w auto min. Becka 


Z Warszawy donoszą: 

W AL Trzeciego Maja w godzi- 
nach wieczornych zdarzyło się nie- 
zwykłe zajście, Kilku robotników, 
zajętych przy naprawie linji tram- 
wajowej i jezdni, wyłożonej drom- 
ną kostką, zajętych było rozkopy: 
waniem toru. W pewnej chwili, 
gdy Aleją pędził samochód - limu- 
zyna, w której jechał minister spr. 
zagranicznych p. Beck, jeden z ro- 
botników odrzucił na jezdnię cięż- 
ką kostkę, tak niefortunnie, że 
trafił nią w samochód min, Becka, 
wybijając szybę, Minister Beck ka- 
zał zatrzymać auto i polecił policji 
spisać protokół, Robotnik miejski, 
który tak niefortunnie rzucił kost- 
kę, pociągnięty będzie do odpowie- 
dzialności sądowej za wywołanie 
wypadku przez nieostrożność. 


Gospodarka leśna 
ña komisji klubu B. B. 


Warsz. koresz, „Glosu Poranne- 
40 telefonuje: 

Wczoraj pod przewodnictwem 
p. Sławka odbyło się posiedzenie 
komisji do spraw leśnych klubu 
B. B. W posiedzeniu wziął udział 
minister rolnictwa p. Ludkiewicz. 
Posiedzenie to w okresie przerwy 
w pracach sejmu zostalo zwołane 
wobec rewelacji ogłoszonych w 
prasie © gospodarce łeśnej p. Lore- 
ta. Powodem zebrania było Z 
sprawozdanie Najwyższej Izb 
troli, które odezwało się b 
krytycznie o tej gospońdaarce. 
Uchwał żaadnych nie pow zieto. 


Trzeba płacić dlugi 


Ameryka nie zśadza się na odroczenie raiy 
przypadającej 45 śrudnia r. b. 


Polska musi uiścić przeszło 12 miljonów złotych 


PARYŻ, 17.11, (PAT) — Kores 
pondent „Paris - Sofr* w Waszyng- 
tonie przestał swemu pismu kablo- 
gram, podający, że prezydent Hoo- 
ver zamierza nie brać pod uwagę 
interwencji Francji, Belg]i, Anglii 
Polski i in, w sprawie płatności 
długów w dniw 15 grudnia r. t 
Jest prawdopodobnem, że po kon- 
ferencji z prezydentem  Roosevet- 
tem, Hoover zakomunikuje w dro- 
dze dyplomatycznej zainteresowa- 


Pożyczki kolejowej nie dostaniemy 


18.X1.— „GŁOS PORANNY“ — 


nym rządom o powziętej decyzji 
oraz o decyzji zwołania kongresu 
na 4 grudnia w celu utworzenia 
komisji _ międzyparlamentarnej w 
jkwestji długów oce o zzal > 


Dowiadujemy się, że Polska w 
dniu 15 grudnia r, b. ma do Zapia- 
cenia Ameryce 1 milj. 370 tys. dol. 
Dnia 15 grudnia r, b. rząd nasz nw 
tyfikował St. Zjednoczonym zamiar 
odroczenia tej spłaty. Jak widać 


Druga transza na linję Śląsk— Bałtyk nie 


Warsz. koresp. „Głosu Poranne- 
go” telefonuje: 

Wczoraj pod przewodnictwem 
wiceministra Czapskiego odbyło się 
w ministerstwie komunikacji posie 
dzenie komitetu wykonawczego I 
rady nadzorczej tow.  ko'ejowego 
pelsko - Francuskiego. W posiedze- 
niu tem wzięli udział dyrektorzy 


departamentów ministerstwa komu 
nikacji $ prezesi dyrekcji 


kotejo 


wych, z ramienia min, przemysłu 
i handlu brat udział dyr. dep, mor. 
skiego, Hiichen, min. spr. Wojsk. 
reprezentował pik. Ulrych, w. kon 
ferencji tej bral również udział 
przedstawiciel przemysłu górnoślą- 
skiego p. Falter, oraz dyrektor 
konwencji: węglowej p. Cybulski, 
Grupę francuską reprezentowali 
przedstawiciele Banque des Pays 
du Nord i Schneider et Creusot pp. 


Krwawa bólka na uniwersytecie 


Demonstracje prz 


BERLIN, 17.11, (PAT) — Uni- 
wersytet wrocławski był terenem 
nowych zajść, wywołanych przez 
nącjonalistycznych studentów, a 
skierowanych przeciwko profesoro- 
wi prawa cywilnego i handlowego 
Cohinowi z Frankfurtu na Menem. 
Mimo ostrych żarządzeń, wydanych 
przez senat uniwersytetu dta 


eciw prof. Cohnowi 


obrony prof. Cohna, studenci wyła 
mali drzwi i wtagnęli do Sali wy- 
kładowej, Wywiązała się krwawa 
bójka, Kilku studentów odniosło 
rany, Uniwersytet został zamknię- 
ty. Przed gmachem grupy demon- 
strantów starały się zorganizować 
manifestację, Demonstrantów ' roz- 
pędziła policja. 


3 miesiace wiezienia 


za wymuszanie zeznań biciem 


Z Warszawy donoszą: 


W sądzie apelacyjnym Tozpozna 
wanc dzisiaj sprawe posterunkowe 
go policji z Białegostoku, niejaki?- 
go Pęczka, którego skazano Ba 3 
miesiące więzienia za wymuszanie 
zeznań biciem. Mianowicie tamtej- 
szemu gajowemu skradziono flo- 
wer, poszkodowany zaś wskazał na 
2 uczniów szkolnych, jako domnie 
manych sprawców kradzieży. -N7 
podstawie zeznań jednego z chłoż 
ców zaaręsztowano drugicga z nich 
i na policji tak długo go bito, aż 
przyznał się. 

Na rozprawie sądowej jednak 


wszystko się wydało, Chlopcy ze 
znania swoje edwołali i cj bra 


(MKA 


Dyrekcja Kinoteatru 


sLUNA“ 


wyanacza cenną nagrada dla 
osoby podobnej d 


DOROTHY MACKAI LL, 


występującej w filmie 


Poźącana 


Fotografje naletp składać do kan- 
celarji „LUNY* do dn. 20 b. m. 


1 w godz, 10—1 po poł. 


ku jakichkolwiek przeciw nim po- 
szlak, zostali uniewinnieni, Nato- 
miast wynikł drugi proces przeciw 
ka poliejantawi, który zakończył 
się skazaniem go na 3 miesiące 
więzienia. 


P. W. Stniczyński 


na czele „Kuriera Po» 

rannego" 

Warsz. koresp. „Głosu Poranik 
go” telefonuje: 

Wczoraj donosiliśty o przejęciu 
wydawnictwa „Kurjera Poranne- 
ga” przez nową spółkę p. Wiewiór 
skiego, Za tą nową spółką, jak się 
dowiadujeńty, stoi p. Wojciech Stpi 
czyński, który od dziś już obelmu- 
je redakcję gazety, Dziś również 
jak zapowiadaliśmy, ma się uka- 
zać nowy organ pp. Fryzego i Wło 
cha p. t. „Nowy Kurjer Poranny”. 
Nowe pismo Szuka na mieście lo- 
kalu i drukarni. 


42 kantory wymiany 


na dworcach wolnego 
miasta 


GDAŃSK, 17 listopada, (Te'. 
wł.) — Dzisiejszy „Danziger 
Neueste Nachrichten“ donosi, 
że w najbliższym czasie dyrek- 
cja kolejowa gdańska otwiera 
w Gdańsku i na innych dwor- 
cach na terenie wolnego mia- 
sta 42 kantory wymiany, przy- 
tem jak twierdzi to pismo, w 
kantorach tych mają być osa- 
dzeni urzędnicy kolejowi gdań- 
szczanie - niemey po to, aby 
na nich skierowało sie odium 
niezadowolenia ' publiczności 
przeciw zarządzeniom co do g- 
bowiązkowej zmiany guldenów 
na złote przy zakupie biletów 


kolsżowych. 


| ludzi samotnych. Obozy 


1932 


PRZODUJĄCE ŚRO Fi) 


z powyższej depeszy przedstawie- 
nie to zostanie załatwione odmow- 
nie i niema mowy. o odroczeniu 
spłaty. 

Anglja ma do zapłacenia 15 grud 
nia r. b. sumę 90 milj. dol., a Fran 
cja 19 milj. dol, Inne państwa, jak 
Belgja, W , Czechosłowacja, 
Łotwa i Estonja mają też do pke 
cenia mniejsze sumy, co do któ- 
rych odroczenia już zgłosiły swoje 
noty. 


ELIKSIR 


P. Szembek z Brukseli 


jedzie do Berlina 


BRUKSELA, 17,11. (PAT) Dziś 


będzie zrealizowana 
wieczorem przybył do Brukseli wi- 


Koehl, Sennevit, Cottin i Peychez. 

W toku obrad ustalono, że linia 
Herby — Gdynia jest jaż na ukon- 
czeniu, tak że prowizoryczne  ttru- 
chomienie jej nastąpi w dniu 1 sty- 
cznia 1933 r. Następnie omawiano 
sprawę samej eksploatacji kolei, 
ewentualnie przy udziale P, K. P. 

Również zastanawiano się nad 
możliwością uzyskania funduszów, 
niezbędnych dia" nabycia —taboru 
kolejowego. 

Co się tyczy wypuszczenia dru- 
giej transzy pożyczki, to sprawa 
ta w chwili obecnej nie jest aktu- 
alna, ze względu na niepomyśiny 
stan francuskiego rynku finanso- 
wego. 


Rozruchy w iliszpanii 


Strejk powszechny w Sewilli 

ochroną policyjna. W sadsiey Say 
Jes strejkujący stoczyli wczoraj 
walkę z łamistrejkami. Między syn 
dykalistami a socjalistami doszło 
do gwałtownej strzelaniny, w któ- 
tej wiele osób odniosło rany, 

Regjonalna konferencja pracy w 
Andaluzji wydała odezwę wzywają 
cą do strejku powszechnego, by 
wyrazić solidarność z ogólną fede- 
racją katalońską, 

W Barcelonie przystąpiło wczó- 
raj do strejku około 100 tys. robot 
ników zakładów” tkackich, ~ 

Studenci: w. większości uńiwersy- 
tetów przestali uczęszczać na -wy- 
idady. W Saragosie przed gma- 
chem uniwersytetu toczyły się 
wczoraj bójki, które wprawdzie nie, 
-„przyniosty ofiar w ludziach,. -ale 
wyrządziły znaczne szkody mate- 
rjalne. 

Rząd hiszpański przedsięwziął 
enefgiczne środki w celu zlokalizo= 
wania i opanowania tych niepoko 
jących rozruchów, 


Obozu dia kawalerów 


Jak Kanada chca zwalczyć bezrobocia 

WINNIPEG, 17,11. (PAT) — | Według obliczeń, około 8,000 fudzł 
W walce z klęską bezrobocia zde- |zostanie w ten sposób zatrudnia 
cydował się rząd Kanady założyć | nych. przez zimę, 
specjalne obozy koncentracyjne dla | Rząd centralny obiecał również 
te będą |w sposób bardziej skuteczny przy: 
rozsypane po Całej Kanadzie, Bez- | czynić się do utworzenia funduszu 
robotni będą zatrudnieni przy p% |zapomogowego dla ludzi żonatych, 
rządkowaniu i upiększaniu za Decyzja stworzenia obozów kon- 


cemin. spraw , zagraniczuych p. 
Szembek i w towarzystwie posia 
Jackowskiego odbył dłuższą kon- 
ferencję z premjerem  betgijskim 
i min, spraw zagranicznych. = P. 
Szembek wyjeżdża dziś wieczorem 
do Berlina. ” 
DEEE TZT 

LILLE, 17.11. (PAT) — W Bou- 
logne spłonęła doszczętnie nasku- 
tek krótkiega spięcia fabryka kon- 
serw. Straty wynoszą 3  miljony 
franków. Personel robotniczy w 
ilości kilkuset osób zostanie nozba 
wiony pracy, 


PARYŻ, 17.11. (PAT) — Ruch 
strejkowy w Hiszpanii staje  Ssnuę 
coraz bardziej nizpokojący, nie- 
tylko w samej Andalnzji lecz w 
całym kraju, a przedewszysthiem. 
w Asturji, gdzie 30 tysięcy steejku 
jących robotników zapowiedziało, 
że będzie kontyntowa!o akcję strej 
kowa, dopóki rząd nie uzna ich 
żądań, choćby miało to trwać 
trzy miesiące, a nawet dłużej, 
Podobna sytuacja panaje także 
w Sewilli. Z dalem dzisiejszym 
strejk przybrał charakter . strejku 
powszechnego, obejmując wszysi- 
kich robotników, zawadnoiych w 
przedsiębiorstwach transportowych, 
piekarniach I t. d, Hos strejku- 
jących w Sewilli przzkracza 25 tys. 
Od samego rana doszło do licznych 
starć. Strejkujący strzelali do trap 
wajów, usiłując je podpalić, Tram- 
waje kursują pod eskorią policji. 
Strejkujący nie wpuszczają do mia 
sta mleczarzy i handlarzy warzy- 
wem. Piekarze rozwożą chleb pod 


narodowych oraz przy budowie |centracyjnych wywoła zapewne sil 
lotnisk, Pobierać będą 5 dolarów |ny sprzeciw Żywiołów lewicowych, 
miesięcznie, oraz będą mieli za-!które przeciw temu projektowi wal 
pewniony wikt, mieszkanie i t, 4. czą od dłuższego czasu, 


Musselimi Kojarzy 


małżeństwo Węgier z Włochami 

WIEDEŃ, 17.11. — Jak don0-| Także w kołach watykańskich 
szą z Budapesztu, pretendent do | krążyły pogłoski o bliskich -zare 
tronu węgierskiego, Książę Otio | czynach. 
Haabsburg, najstarszy syn ostatnie | Węgierskie koła poinformowane 
go cesarza Austrji, ma zaręczyć | nazywają pogłoskę tę przedwczes 
się z najm*odszą córką  włoskiejjną. Z otoczenia b. cesarzowej Zy» 
pary królewskiej, Marją, urodzoną |ty, matki Ottona, nie nadeszia 
w 1914 r. Jest to rzekomo ulubiony jżadna informacja, z której można 
pian Mussoliniego, Zwiazek ten | byłoby wnioskować o planach za- 
pociągnątby za sobą zgodę Włoch | ręczynowych. 
na powrót monarchii na Węgrzech. i 


wybitny szwedzki badacz stref 
podbiegunowych, urodził się 18 
listopada 1832 roku. Był on 
pierwszym, który rozwiązał sta 
me zagadnienie północno - 
wschodniego przejazdu z omi- 
nięciem zatoki Behringa. 


Rabin ożeniony 
z chrześcijanką 


skarży gminę o odszko- 


dowanie 
PARYŻ, 17.11. (PAT) — Rabiu 
jednej z paryskich synagog, Jakub 


Katz, który poślubił chrześcijankę 
i wskutek tego pozbawiony został 
godności kaplańskiej, zwróci się 
do sądu cywilnego z żądaniem, Aby 
gmina żydowska wypłaciła mu od- 
szkodowanie w wysokości “100,060 
trnków. Wyrok w tej sprawie na- 
stapi za 8 dni. 


lipadłość fabryki 
Borsalino 


Z Aleksandrji donoszą: 


Słynna fabryka kapeluszy Borsa- 
lino, wobec niewypłacalności swych 
odbiorców, zgłosiła upadłość. Praw 
dopodobnie siery finansowe pie- 
monckie przyjdą z pomocą spółce. 
Z drugiej strony ewentualne za- 
mknięcie zakładów kapeluszni- 
czych Borsalino pozbawiłoby pracy 
kilka tysięcy wykwalifikowanych 
robotników i robotnice, 


Tragiczny zgon 
dziennikarza 


W Moskwie zmarł tragicznie 
dziennikarz angielski John Hughes 
korespondent organu partji pracy 
News Leader. Zmarły  poślizgnął 
się, wskakując do tramwaju i u- 
padł, przyczem koła obcięły mu 
stopę. Pomimo 
operacji zakończył życie. 
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Potepieńcy „białei trucizny” 


Paryż, w listopadzie. 


zdegenerował ten tłum Paryża. 


Paryż jest największym kon- |który przewała się nocą, jak w 
sumentem kokainy ze wszyst-| śnie Jlunatycznym, po oŚświetlo- 


kich miast na świecie. 
rzec bez przesady, żę 


Można i nych do białości bulwarach, nie 
słynna |pewny jutra, trawiony głodem 


„la c0c9% jest nietylko głów-| wrażeń sztucznych i chorobli- 


nym grzechem Paryża, ale jego | wvck, 


przekleństwem. 


Do niedawna janmark kokai 


nałogowi zażywania „białej tru ny korcentrował się głównie na 


cizny*, jest tak nieprawdopo- 
Ilość ludzi, 


|w pewnych chwilach 


dobna, że stolica Świata czyni 
wrażenie miasta samobójców. 

Najlepiej można to zaobser- 
wować w nocy. W lokalach za 
hawowych, w barach, na dan- 
cingach, w podejrzanych do 
mach. za kulisami teatrów, 
halach wielkich kin, w specja 
nie paryskich aptekach, otwar- 
tych tylko w nocy, 
wszędzie tranzakcje kokainą 
odbywają się w intensywnem 

tempie, 
a jarmark szału i śmierci osią- 
ga wówczas swój punkt kulmi- 
nacy jny. 

Policja paryska zwalcza roz 
paczliwie ten opetany pęd tlu- 
mu do śmierci poprzez powol- 
na agonję za życia, ale wszyst- 
kie wvsiłki sa tu bezowocne. 
Bawiem kto Taz dostał się w 
szpony nałogu, jednego z naj 
straszniejszych, zgubiony jest 
bez ratunku. Kryzys ekonomicz 
ny, socjalny i moralny, który 
nastąpił bezpośrednio po woj- 
nie i kilkuletnim fantastycz- 
nym dobrobycie, 


Montmartrze, w nocnych loka- 


oddających się |lach przy ulicy Pigalle, uczę- 


szczanych również przez amato 
rów opium, eteru i morfiny, 
Dziś „biała trucizna“ opanowa- 

ła eały Paryż 
i wyparła wszystkie inne nar- 
kotyki, „Koko“ panuje wszech- 
władnie na Montparnasie, w 


1 | dzielnicy hal targowych, na 


rue de la Paix, w palacach 
Champs Elysees i w „.specjal- 
nych* domach de la Vilette, Hoł 
dują jej bogaci i ubodzy, męż- 
czvźni i kobiety. Coraz to no- 
wa ofiara wpada w uścisk prze 
klętego nałogu, który 
za kilka minut ekstazy każe 
płacić nieludzkiemi cierpienia- 
mi i potwornemi męczarniami, 
kończącemi się powolną Śśmier- 
eia wśród Sszaleńczych haluey- 
nacji, 

Była godzina 12 w nocy, gdy 
znalazłem się z moim przewo- 
dnikiem w pewnym łokalu, mie 
szczacym się niedaleko placu 


Blanche, gdzie obumarły już 

„wiŚ 

Moulin - Rouge jest zwyczaj- 
nem kinem 


Niezwykły wypadek okrętowy 


przytrafił się parowcowi angielskiemu „Chusan* przy wjeździe 


do portu chińskiego Weiheiwei: 
natychmiastowej |skałę, z której nie udało się go zesunąć. 


uratowana. 


100-proc. 


Największe arcydzieło muzyczne 


„Dobranoc Wiedniu 
(„Gute Nacht Wien”) 
W roli głównej: bohater głośnego filmu „Monte Carlo* 


JACK BUCHANAN 


muzyki 
100-proc. śpiewu 
100-proe. humoru 
100-proc. tańca 


Wkrótce w kinie „PALACE“ 


on mianowicie na 
Cała załoga została 


wjechał 


koncernu Pathe - Natan. Lo- 
kal był rodzajem baru - dan- 
cingu. Na małym skrawku par 
kietu- pary tańczyły w. tłoku, 
lub raczej dreptały na jednem 
miejscu do rytmu jazz-bandu. 
Rozumie się, że szampan jest 
obowiązujący i to w cenie 150 
franków do 10-ej wieczór, a 
250 fr. po tej godzinie. 

Rntelkę trzeka zmieniać co pół 

godziny. 

Dodajmy tytułem wyjaśnienia, 
że ta sama butelka kosztuje na 
mieście 15 fr. 

Ale nie o to nam tutaj cho- 
dzi. W barze zainteresowała 
nas pewna pani, która 

aiedziała samotnie przy sto- 


ikun. 

Ubrana w oryginałną suknię 
wieczorową, pstrą i z wyzywa- 
jacym deko'tem, miała twarz 
tropio bladą i tak bezkrwistą, 
ż: niemal nrzezraczystą. Jej 
oczy Szeroko rozwarte i plong- 

ce enorobliwą gorączką, 
wpatrywały się nieruchomo w 
próżnię. Od czasu do czasu tyl- 
ko sięgała do torebki po jed- 
wabną chusteczkę, którą przy- 
tykała do nosa, chrząkając jak 
przy katarze. 

= Tvpowa ofiara kokainy — 
rzekł mój przewodnik, — Ale 
ta pani nie tylko sama zażywa 
„białej trucizny*. W sferach 
narkomanów znana jest, jako 

„Maryzetta*, sprzedawczyni 

akoko“, 
w które zaopatruje 
białego proszku. 

Istotnie zauważyliśmy, že na 
przeciw przy nieobsadzonym 
stoliku zasiadł niebawem pe~ 
wien pan, htóry zachowywał 
się zraru rupełmie normalniz. 
Dopiero po pewnym czasie 
spojrzał w kierunku „Mary- 
zetty*, przyczem w sposób zit- 
pełnie niewidoczny 

opari o stół dwa palce. 

W odpowiedzi kobieta trzy- 
krotnie mrugnęła. Wtedy ów 
pan szybko powstał i zniknął 
w ubikacji. oznaczonej literami 
„W. C.“ Gdy po chwili wv- 
szedł i usiadł z powrotem przy 
stoliku, z kolei „Maryzettą” u 
dała się do tej samej niepa- 
chnącej ubikacji. W minutę 
później siedziała znów z trupią 
miną przy swym stoliku, pad- 
czas gdy zagadkowy pan po: 
newnie udał się do ubikacji 
Tym razem opuścił ją po do: 
brych dziesięciu minutach, 
lecz nie zasiadł więcej przy sto 
liku. Skierował się wprost do 
wyjścia i opuścił lokał, 

Mój przewodnik wyjaśnił mi 
w następujący sposób tajemni- 
czy proceder, zaobserwowany 
przez nas: 

„Był pan świadkiem tranzakcji 

kokainą, 

Dwa pake oznaczają dwa gra- 
my, €o przedstawia jakie 300 
"ranków. Stolik naprzeciw zaj: 
mują  klijenci Maryzetty, dla 
których jest on zarezerwowany 
i których 

nie obowiązuje konsnmeja. 
Gdy Maryzetta trzykrotnie mrn 
gnie, gość udaje się do klozetu 
i składa za muszlą pieniądze. 
Maryzetta pieniądze zabiera, 
pozostawiając na ich miejscu 
odpowiednią dawkę kokainy*. 

Cel tych środków ostrożności 
jest zupełnie jasny. Jak widać, 


amatorów 


handel kokainą polega na spe- 
cjalnej organizacji i wzaje- 
mnem ślepem zaufaniu. By ku- 
pić kokainę, trzeba więc nić ' 
tylko znać odpowiedni loka!, 
ale również sposób postępowa- 
nia, który w przedstawionym 
wyżej wypadku znany był tyl- 
ko Maryzecie i jej klijentom. 
Czasem przy stoliku zasiadł 
kłoś nieznany, Gdy jednak ta 
nscbą zachowywała się, jak kli- 
jent wtajemniczony, oznaczało 
to, że nasłana jest przez osobę 
zaufaną.  Kokainomanja zaś 
jest namiętnością tak potężną. 


ło 
żaden klijent nie zdrądzi swego 
dostawcy z obawy, by go nie 
stracił, 


Sposoby handlu kokainą są 
różne, ale zawsze bardzo pomy: 
słowe. Na Montmartrze znany 
jest lokal nocny „Chateau de 
Moscou“. Portjer tego lokaln 
stoi przez całą noc w bramie. 
ubrany w malowniczy strój 
czerkiesa i zwołuje gości do 
wnętrza ,O godzinie 1-ej w no- 
cy zaczyna on 
handel kokainą, której zapas 

posiada w pochwie kindżału. 
Wtajemniczeni, wchodząc do 
lokalu, klepią portjera dobro- 
dusznie po ramieniu, przyczem 
ilość uderzeń oznacza ilość gra 
mów. Wśród narkomanów zna- 
na jest również pewna 

młoda kwiaelarka, 
która Sprzedaje w nocy kwiaty 
w pobliżu placu Opery. Mała 
wiązanka kwiatów kosztuje 1 
frank, dwie wiązanki 2 fran- 
ki, a 

3 wiązanki — 150 franków. 

Gdy ktoś oburzy się g powo- 
du takiej ceny, kwiaciarka po- 
syła go do djabła. Wtajemni- 
czony klijent wie bowiem, że w 
trzeciej wiązance kwiatów znaj 
Mije się gram kokainy. W wiel 
kich restauracjach - kelnerzy 
handlują w swoisty sposób ko- 
kaina, Wtajemniczonv gość za 
mawia wówczas zazwyczaj œ 
strygi albo ślimaki w następn- 
jący sposób: 

— Prosze podać mi tuzin o 
stryg, ale uważać tam, by były 
świeże, gdyż 
ostatnio przy szóstej ostrydze 

zepenłem sobie żołądek. 

— Tym razem szósta ostryga 
będzie specjalnie dobrana — 
odpowiada kelner. SE 

Rozumie Się, że szósta ostry- 
ga zawiera odpowiednią dawkę 
kokainy. W innym lokalu kon- 
certuje zespół orkiestralny. 
Pierwszy skrzypek zespołu zna- 
ny jest wśród narkomanów, ja- 
ko dostawca kokainy, której 

zapas posiada w „żabce* 
smyczka. 
Gdy jakiś klijent powie mu np., 
że trzykrotnie  rozpłakał Się 
przy walcu Straussa, skrzypek 
rozumie, że chodzi o trzy gra 
my „białej trucizny*. 

W ten sposób w różnych, po- 
mysłowych formach odbywa 
się w Paryżu wszędzie handel 
najstraszniejszą trucizną, Nie 
widzi go oko nieuświadomoine- 
go przechodnia. A jednak zbra 
dnia dokonuje się nieraz tuż 
obok niego pod osłoną ge- 
stów banalnych, codziennych, 
jak podanie kammś ręki. alba 
wpięcie kwiatka w bnutonier- 
kę. 

S. H. 


Dźwiękowy 


Dziś i dni następnych I 


Cegielniana 2 


W roli tyt. 


Rewelacyjny 24-aktowy program. 


Charlie Chase 


Piosenki palne humoru w Jązyku niemieckim. 
Początek seansów o g. 4-ej, w soboty i niedziele o g. 12. 


- Karolek ratuje Europe 


Maciste-Imperaior 


Dramat sensacyjny w f2-tu aktach. — W roli tyt. 


Macisie-Barielomeo Pagano 


— Na pierwszy seans wszystkie miejsea po 50 gr. 
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według powięści ; 
rosyjskiei L. Humilewskiego 
opracował Sejel. 


SEX-EROT 


Ciąg dalszy. 


— Dokąd 
pytał Korolew. 

— Wszystko jedno... 

Długa ulica prowadziła na 
czarny plac. Zoja szła tuż przed 
nim, opierając się o jego ramię 
i skierowała się do ładnej willi 
z krużgankiem i kilkoma stop- 
aiami. Uśmiechnęła się: 

— Posiedzimy tutaj trochę? 

Korolew w milczeniu podło- 
żył połę palta na stopniu. Sie: 
dli koło siebie. Ujął jej głowę 
w obie dłonie, 

— Zoja! 

— (o? 

Zaśmiał się, 

— Żałuję tylko, że nie mo- 
Żesz zobaczyć, jaka jesteś w tej 
chwili ładna! 

— Czy tylko w tej chwili? 

Przyciągnął ją jeszczę p dak 
i zapytał: ' 

— Zoja, powiedz, co mam 
zrobić, żebyś mnie kochała? 

= Nic. 


idziemy? — za- 


— Zoja, ty kochasz? 

Nie odpowiedziała ani słowa: 
wargi jej były zamknięte jego 
wargami. W jej oczach błysnę 
ły łzy, jak krople rosy, 

== Zoja, dlaczego płaczęsz? 
— krzyknął, 

= Nie wiem... 

— N.kt cię jeszcze nigdy nie 
całował? 


e- Nikt, nigdy! 
+=: Boisz się mnie? 
=. Nie! 


ı— Ile masz lat, Zoja? 

— Osiemnaście. 

— I nigdy nikogo nie kocha- 
fas? 


— Nie. 

— Zoja, dlaczego masz lzy 
w oczach? 

— Nie. wiem,  Sienia, nie 
wiem... 


Zapięła mu pałto, a on ucało- 
wał jej dłonie i powiedział po- 
ważnie; 

— Niedługo będę cię kochał: 
tyłko do śmierci, 


ROZDZIAŁ XIH. 


Wiosna idzie 


Wiosna przychodzi zawsze 
zupełnie nagle, niespodzianie. 
Po sinych mrozach, surowych 
wiatrach, na błękitnem niebie 
nagle pojawia się łagodne słoń- 
ce, drogi stają się ciemniejsze 
i pokrywają się niewiadomo 
skąd wziętem błotem i wszędzie 
na ulicach ukazuje się woda. 
Wówczas człowiek już nie mo- 
że dłużej patrzeć na bawiące się 
na ulicy dzieci przez zamazane 
szyby okien. Wiera otworzyia 
swe okno jeszcze tydzień temu, 
a teraz zamykała je już tylko na 
noc Z podłożoną pod pier: ą 
pccuszką, ležala w tej chwili v 
oku'e i wyglądała na ulicę. 

Joja chodziła z kąta w kąt, 
milcząc. Czuła się, jak kotka w 
klatce. Miała ochotę drapać 
i gryźć, ale tylko bezsilnie wzdy 
chała. 

— Ach, droga moja! Kiedyż 
będzie wreszci: koniec? Prze 
cież on obiecywał, że przyjdzie 
jeszcze przed południem. 

— Zoja, poco to zdenerwo- 


Lszy Dźwiękowy Kino-teatr 


SPLENDID 


NARUTOWICZA 20. 
Dziś i dni nastepnych! 


Dźwiękowy Kino-Teair 


wani:? mKiedy byłam n Horo- 
china, toe dał mi stow, że za- 
łatwi twoją sprawę! 

— Teraz już sama tego nie 
chcę! 

— Więc czego chcesz? 

— Pracować! Sama wyrobić 
sobie opinje! 

— Słowa, to. są tylko owal 
Wi-ra ziewnęła i nagle zaśmia- 
ła s'e. 

— Więc poco ja właściwie 
wówczas chodziłam do niego? 

— Czy dla mnie? — nasroży- 
la się Zoja. 

Wiera natychmiast wstałą z 
okna i poważnie spojrzała na 
przyjaciółkę: 

— Ani mi się waż tak my- 
śleć! A i bez tego bym poszła, a 
to był tylko wvgodny pretekst. 
A on się wściekał.. Och, moja 
droga, jak ja ich wszystkich nie 
nawidzę! 

— Za co? 

— Wciąż za to samo! 

— Za rączki i nóżki? 

— Tak! Ty myślisz, że jest 


W głównej roli 
kobiecej : 


Fgzotycznie 
piękna 


$ylwia Sydney 


pośród nich chociażby dwuch 
na ste, którzyby się ženili i spa 
tykali z kobietą poprostu dla 
'odzenia wspólnie dzieci? 

Zoja uśmiechnęła się. 

— Myślę, że znajdzie się ich 
więcej! 

— A ja nie jestem pewna! — 
Ujęła głowę w obie_ręce. — Zo: 
jeczka! Jakie to wstrętne. Prze- 
cież to mi zupełnie nie było po- 
trzebne, gdy wychodziłam za 
mąż! A on mnie nauczył, zde- 
meralizował, no i zaczęło Się... 
Ile to wstrętne, osobiste życie 
czasu zabiera, ile sił i nerwów. 
A przecież tych nerwów wystar- 
czyłoby, żeby skończyć uniwer- 
sytet! Ludzie tymi nerwami pi- 
szą wiersze, malują obrazy i do- 
konują doniosłych rzeczy. A 
my co? 

Ze smutkiem spojrzała w o- 
kno i nagle zawołała: 

— Korolew idzie! 

Zoja wyszła na spotkanie i po 
chwili wrócili razem. 

— Oczywiście, Zojo — mé- 
wił Sienia, — Jutro przyjdziesz 
do fabryki i będziesz pracowa- 
is. ` Winszuję, serdecznie win: 
szuję: nowe życie, wszystko no“ 
we, prawdziwe. Nie, Zojo, mu- 
Sisz mi podziękować. Zanim się 
z nim dogadałem, musiałem z 
nim zagrać 20 partj. Chyba 
nikomu do głowy nie przyszło, 
że z gry szachowej można mieć 
taki pożytek. Ale ja, towaszy- 
szki, nie sprzedałem duszy, — 
podniósł palec surowo i zaśmiał 
się, — Przegrałem do niego tyl 
ko jedną partje! Uczciwie prze- 
grałem... I tylko dlatego — do- 
dał z pewnością siebie zawodow 
ca — że byłem roztargmiony.., 

Zoja kręciła się po pokoju, 
następnie pocałowała Wierę i 
Korolewa. Ten mówił dalej: * 

— Ale poczekaj chwilkę, — 
Jest jeszcze poważne pytanie! 
Horochin nie był tu dzisiaj? 
Pewnie zaraz przyjdzie. A do 
tego czasu musimy zdecydować, 
Zejo! Przyjęli cię z powrotem. 

Wiera zaklaskała w ręce, a 
Zoja tylko ze zdziwieniem pod- 
aiosłą oczy. 


NKIEPURA 


Magda Schneider 


urocza 


— A więc wybieraj: fabryka 
czy uniwersytet? 

Zoja odpowiedziała 
nie: 

— Wok fabrykę. To już jest 
zdecydowane! 

Ach tak! — zawołał Korołew. 
— Wobec tego opowiem wam 
teraz, jak to było w centralnej 
komisji, gdy rozpatrywano two- 
ją sprawę... Horochin zwarjo- 
wał i sam sobie nawarzył piwa. 
Po pierwsze napisał taka opinję 
na twojej prośbie, że przewodni- 
czący komisji wywalił oczy: 
„Na jakiego djabła wobec tegu 
ja wykluczyli? — pytał. Nastę 
pnie z jaczejki również przyszła 
dobra opinja. Postępy w nauce 
doskonałe. Napisano również, 
że porzuciłaś ojca. W komisji 
tylko wzruszyli ramionami „d 
dali wymówkę naszej "komisji... 

— Przesadził nasz Horochin 
— zaśmiała się Wiera. 

— Ale zato idzie tutaj z miną 
groźnego zwycięzcy... 

Wiera zerwała się i załama- 
łą ręce tak, że aż zatrzeszczały. 
Nagły rumieniec wstydn uderzył 


spokoj 


lej do głowy, tak, żę Zoja: spoji 


rzała na nią ze:zdziwieni 
To spojrzenie przywróciło Wie- 


rze zewnętrzny spokój. Usiadła , 


na krześle z dimnyjn * uśinie” 
chem: 

— Cóż, zobaczymy. 

Sienia szybko odwrócił 
do Zoji. 

— A więc, Zojo, możesz wró- 
cić 
dnych kwestji.. Tam zdecydo- 
wali zupełnie prosto: O co 
idzie? Był popem? No, a teraz 
już nim nie jest. A zresztą od: 
szłaś od rodziny... Nie będziesz. 
się wstydziła za siebie. * Wybie- 
raj, 

Stał przed nią, nie przestając 
uśmiechać się i nie zmieniając 
żartobliwego tonu. Ale wewnę- 
trznie nie był tak spokojny, 
chciał tylko jednego: aby Żoja 
sama swobodnie wybrała. Zda- 


się 


wało mu się, że już na całe ży |: 


cie straci duchowy spokój, je- 
żeliby wywarł najlżejszy. nacisk 
na jej decyzję. Prawie nie wąf- 


na uniwersytet. bez ża-. 


wać, 
żyła 


pił w jej wybór, ale czuł, że je- 
dnem słowem Zoja może w tej 
chwili zachwiać jego nieograni: 
czohem zaufaniem w jej szcze- 
TOŚĆ. 

Zoja na chwilę zamyśliła się, 
a Sienia niecierpliwie zapytał: 


— Zdecyduj, Zojo! 
— Przecież ja już 
wałam! 


zdecydo: 


— Ale jak, jak zdecydowałaś? 
— krzyknął niecierpliwie. Od- 
wróciła do nieg» oczy. Oczy 
jej błyszczały, jak błękitne nie: 
bo przez okno. 

— Do fabryki! — krzyknęła, 
— Do fabryki, Sienia! Teraz 
właśnie napewno do fabryki! 
Chcę żyć, chcę kochać, chcę pra 
cować i pójść na uniwersytet, 
jak wszyscy, a nie w charakte- 
rzeiwyjątku.., 


Korolew radośnie adpowie- 
dział: 

— Naturalnie! Sprawa jest 
zdecydowana i załatwiona, Te- 


raz jeszcze ostatnie słowo. Prze 
goniłem tramwajem Horochina 
i zauważyłem, że idzie tutaj. Co 
mu powiedzieć? 
nc Czy: wracam ua mmiwersy- 
tet, czy nie? 

— Tak, tak, aby raz wreszcie 
odciąć drogę do odwrotu... 

Zoja podeszła do okna i zamy 
śliłą się. Wiedziała i tak, że 
decyduje raz na zawsze. 

— Najnieprzyjemniejsze jest 
to, — powiedziała powoli, — że 


pewnego człowieka nie będę wi: 


działa eałemi dniami, 
i tygodniami... 

— O kim ty mówisz? — chy- 
trze zapytał Sienia. 

— To nie jest ważne o kim, 
a ważne jest, że to fakt... 

— No i ręce się zniszczą... — 
uśmiechnął się Korolew. 

— Nie szanuję rąk bardziej 
niż czegoś innego, co należy sza 
nować ze. względu na zdrowie 
i czystość. A robotą mnie nikt 
przerazi, bo umiem praco: 

Może zresztą będęę tam 
nie gorzej, a lepiej... 

(d. e. n.) 
porci i SETTA 


a “može 


E- 
0. 


w filmie, jakiego Polska dotychczas nie widziała p, t. 


Pieśń Nocy 


Pieśni w języku francuskim, włoskim i polskim. 


Pocr © 4 po poł 


Passe-partouts, kupony ulgowe i bilety wolnych wejść nieważne 


bohaterka filmu 


„Wielkomiejskie Ulice* 


zachwyca i oszałamia 


swą przepiękną grą w -arcydziele Paramonntu p. t. 


Gehenna kobiefy itr iw 


Gere Raymont i Wynne Gibson 
Pocz. seansów o g. 4.30, w soboty i niedziele o AENA id 12.30 


Nadprogram: Dźwiękowy dod. i akt. z kraju 
Dziś di nastepnych! 
E E D 


Bilety ulgowe ważne bez agronigzań: Sala mocno ayy 
1) Najnowsze dźwiękowe aktualności Foza, 2) Komedja Fleiszorowska. 


3 CAPITE 


Dziś i dni naskma ! 


"Dr. Frankenstein 


Nadprogram: Początcw 0 g. tej, 


Humor zagraniezny” 
MW, 


U FOTOGRAFA WIĘZIENNE- 
GO 


— Proszę przedewszystkiem 
przyjemny wyraz twarzy! 


Wiadomości bieżąte 
Rohofnicy sezonowi 


częściowo zwalniani 


Z dniem onegdajszym magistrat 
m. Łodzi zwolnił pierwszą  partję 
robotników sezonych w liczbie okū 
ło 1000 ludzi. 

Partja następna, licząca 9koł0 
2.600 robotników zwolniona zosta- 
nie z dniem 26 b, m. Pozostali w 
liczbie około 300 robotników Za: 
trudnieni będą przy robotach Kana- 
lizacyjnych do dnia 3 grudnia r, b. 

W dniu 3 grudnia r. b. nastąpi 
tałkowite zawieszenie rohót sezo 
nowych w Łodzi. (az) 


Onafrzyć rury 


gazowe i wodociągowe 


Władze policyjne wydały zarzą 
dzenie wszystkim właścicielom do- 
mów, by połeciły opatrzyć na Zi- 
mę wszystkie rury io>rowadzające 
i. odprawadzające wię, jak rów- 
nież rary gazowe zewnętrzne, przed 
skutkami mrozów. 

W wypadku zepsucia stę rur ga- 
zowych, należy natychmiast zawia- 
domić o tem gazownię, 

Zarządzenia te mają na celu uml- 
knięcia licznych wypadków pęka- 
nia rur, eo często dow?dujż wy- 
buchy I pożary. (b) 


Redukcja kafedr 


na uniwersytecie Jagie- 
lońskim? 


Na uniwersytecie Jagiellońskim 
po niedawnych redukcjach etatów 
asystenckich mają pójść redukcje 
katedr. Między innemi redukcje te 
miałyby boleśnie dotknąć wydział 
lekarski. Nowy preliminarz budże- 
towy ma, według tych pogłosek, 
przewidywać m. in, redukcję czte- 
rech katedr na tym wydziale, Ofia 
rą redukcji padłyby: druga kate- 
dra chirurgji, druga katedra cho- 
rób bakterjologji i katedra patolo- 
gli nieobsadzona do tej pory po 
śmierci proł. Kłeckiego. 


Spis poborowych 
rocznika 1912 


Dziś powinni się zgłosić do spi- 
su mężczyźni rocznika 1912, za- 
mieszkali na terenie 4 komisarjatu, 
których nazwiska rozpoczynają się 
od liter: Ł do Ż oraz mężczyźni z 
terenu 14 komisarjatu, których 
nazwiska rozpoczynają się od liter 
W do Ż, 


Nocne dyżury aptek 
Dziś w nocy dyżurują następują- 
te apteki: Suke. K., Leinwebera 
(PI. Wolności 2); Suke. J. Hartma- 
na (Młynarska 1); W. Danieleckie- 
go (Piotrkowska 127); A. Perelma 
na (Cegielniana 32); J. Cymera 
(Wólczańska 37); Suke, F. Wójcic- 
kiego (Napiórkowskiego 27). 


MŁODE W, I. Z, 0. 
Zarząd Mł, WIZO. zawiadamia, 
że w niedzielę, dnia 19 bm. o godz, 
5 pop. odbędzie się zebranie człon 
kiń na którem p. d-rowa Braude 
wygłosi referat n. & „O celach 
© 


przejeździe kolejowym przy ul. 
Srebrzyńskiej, którym poświę- 


18.X1.—.„GŁOS PORANNY“ — 1932 


Mieszkańcy Polesia w pułapce S 


Przy odrobinie dobrej woli można usprawnić 
ruch przetokowy na przejeździe kolejowym 


Skandaliczne porządki na 


cono już sążnisfe artykuły we 

wszystkich prawie dziennikach 

łódzkich, 

dla miejscowych władz kolejo- 

wych w dalszym ciągu nie ist- 
nieja, 

W bezmyślnym odruchu na 
glosy, wołające o pomstę do 
nieba, wystawiono obok toru 
dwie latarnie, okupione zresztą 
życiem dwojga dzieci, rozszar- 
panych przez pociąg. I na tem 
koniec. Nie zdobyto się na nic 
więcej, Tylko szlaban jest zamy 
kany częściej bez koniecznej 
potrzeby w wielu wypadkach. 

A latarnie w dzień i w nocy.. 
patrzą na rozdziawione gcby 
ślamazarnych dozoreów prze- 

jazdu, 
dla których cbojętny jest czas. 
stan nerwów i zdrowie ludzi. o 
czykujących 
strony 


z jednej i drugiej 


zamkniętego  szlabanu. 


Bo odbywa się przetaczanie wa 
gonów — ceremonja, poza któ- 
rą dla obsługi przejazdu nie 
nie istnieje. 

Typ z czerwoną chorągiewką 
czeka na znak spinacza, ten 
znów na sygnał mechanika pa- 
rowczu, który 

z wysokości swej maszyny 

gwiżdże na „publikę“. 

Deszcz tymczasem  strumie* 
niami spływa za kołnierze ocze 
kujących na wolne  przejści» 
mieszkańcć „w Polesia i okolic. 
Schronić się nigdzie nie można 
Z obydwu stron szlabanu „na 
ga“ ulica. Zębv zgrzytają, pię- 
ści zawiskają się w kułak. 
na usta ciśnie się szpetne prze- 

kleństwe 
pod adresem „sympatycznych 
bliźnich, 

Na Polesiu mieszka około f 
tysięcy mieszkańców. Zrozumia 
łą jest rzeczą, że w tak licznem 
zbiorowisku ludzkiem codzien : 
nie, siłą rzeczy, zachodzi mnó- 


Magistrat przyznał stypendia 


dla trzech akademików — łodzian 


W dniu wczorajszym odbyło się 
pod przewodnictwem . prezydenta 
Ziemięckiego posiedzenie magistra- 
tu, Na posiedzeniu, po załatwieniu 
szeregu bieżących spraw miejskich, 
postanowiono wyasygnować kwotę 
1500 zł. na prowadzenie akcji 
ochronnej szczepień  przeciwbło- 
niczych. Odbędą się one w czasie 
od bieżącego tygodnia do 31 marca 
1933 roku, 

Następnie magistrat postanowił 
obniżyć cenę biletów II 


miejsca 


Nadprogram: 
I Aktualności krajowe 

II Tygodnik dźwiękowy 

Foxa 

III Koncert orkiestry 

Kalifornijskiej 


w kinie Oświatowym do 45 gr. 

Wkońcu magistrat 
szereg podań o stypendja, Na wnio 
sek wydziału oświaty i kultury 
przyznano 3 stypendja dla akade- 


mików - łodzian, Stypendja przy- nie nowinny 


znano dwum studentkom uniwersy- 
tetu warszawskiego pp. Marji Mi- 
chalewskiej oraz  Zofji Oleszcza- 
kównie. Pozatem przyznano sty- 
perdjum studentowi politechniki 
warszawskiej Kazimierzowi Hau- 
kemu, 


M 


dckai 


W rolach głównych: 


stwo wypadków, w których 
czas jest kwestją życia lub 
śmierci, 
Można sobie wyobrazić rozpacz? 
człowieka, dążącego z lekar 
stwem w dłoni do chorej osoby, 
któremu przed nosem zamyka- 
ją drogę. Taki waży się na 
wszystko. Wynika awantura, 
obraza urzędnika podczas czyn 
ności służbowych, protokuł i.. 
bezskuteczne wyczekiwanie cho 
rego na zbawienny lek. 

Taki wypadek miał miejsce 

anegdaj wieczorem. 

Na tumel nod torami, niema 
pieniędzy, skromny wiadukt 
także pociągnałby poważny wy 
qatek. Ale, na Boga, można 
przecież usprawnić ruch przeto 
kowy tak, by przy spychaniu 
wagonu na właściwą bocznicę 
nie trzymać bezmyślnie po pół 
godziny ealego składu pociągu 

na samym przejeździe. 

Setki ludzi nie mogą być 7a- 
leżne od gapowatej służby. Na 
tym posterunku winny praco 
wać siły młode, energiczne, 
dość inteligentne, należycie pou 
czone i zdające sobie sprawę z 
tego, że poza podnoszeniem i 
opuszezaniem dresów szlabanu 


rozpatrywał istnieją również sprawy innych 


ludzi, 

dla których winno się znaleźć 
zrozumienie, Władze kolejowe 
spuszczać oka z 
tego niebezpiecznego punktu, 

Dobra wola i każdorazowo 
przemyślany plan pracy w 
znacznym stopniu moga złago- 
dzić dotkliwy brak niezależne 
go cd poziomu toru kolejowego 
przejścia dla picszych. (t) 


Dziś 
wielka premjera! 


Arcyfilm, opisujący piekło upa- 
dłej kobiety p. t. 


n5 
= 


Dorothy Mackail! 


Victor Varconi 
iwan Simpson 
john Wray 
Ralf Harold 


Początek o godz. 4 pp. w soboty, niedziele i święta poranki o godz. 12. 
Passe-partouts i bilety bezpłatne bezwzględnie nieważne aż do odwołania. 
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Akcja 
o zniżkę komornego 


Informacje, które ukazały się 
w jednym z miejscowych dzien 
ników o rzekomo projektowa: 
nym ogólnopolskim zjeździe lo- 
katorskim w Warszawie w gru- 
dniu r. b. oraz o opracowanym 
przez rząd projekcie obniżenia 
komornego, są nieścisłe i przed- 


wczesne. Związek lokatorów 
woj. łódzkiego (Piotrkowska 
107), po ukazaniu się owej 


wzmianki, zwrócił się telefonicz 
nie do prezydjum rady naczel: 
nej zrzeszeń lokatorskich w 
Warszawie i otrzymał wyjaś- 
nienie, iż stosownie do uchwał 
z października r, b, zjazd ogól- 
nekrajowy odbędzie się wiosną 
1933 r., zaś w sprawie obniże- 
nia komornego został już opra: 
cowany memorjał, zaopatrzony 
w 2 miljony podpisów, który 
zostanie w przyszłym tygodniu 
przędlożony premjerowi mini- 
strów oraz ministrowi opieki 
społecznej, Terminy owych kom 
ferencji są już wyznaczone. W 
memorjale wysunięte gą żąda- 
nia ustawowego obniźżnia ko- 
mornego w starych ł mowych 
domach o 50 proc. Stanowisko 
rządu w tej sprawie jest dotych 
c.as jeszcze zupełnie mieznare. 
Wynik konferencji zostanie nie 
zwłocznie podany do wiadomo- 


Scl. 


è kè è 


Delegacja związku lokatorów 
i subłokatorów woj. łódzkiege 


(Piotrkowska 107) odbyła tron. 


ferencję z p. prezesem sądu o- 
kręgowego w Łodzi w sprawie 
działalności urzędu rozjemcze- 
go dla spraw najmu przy magi- 
stracie m. Łodzi oraz eksmisji. 


ZWIĄZER NAUCZYCIELSTWA 
POLSKIEGO 


W dniu 18. ii. rb, o godzinie R 
w auli gimnazjum miejskiego im. 
Józefa Piłsudskiego (Sienkiewicza 
46) odbędze się otwarcie kursu 
nauczania wyłącznie dla uczących 
w pierwszych oddziałach szkół pe- 
wszechnych. Uczestnicy kursu pre- 
szeni są e punktnalne przybycie. 

Sekce, nanczyc, robót ręcznych 
i rysunków Związku naucz, polsk. 
organizuje w niedzielę, dnia 20. 11 
roku bież. wycieczkę dla nauczy- 
ciełi robót ręcznych i rysunków 
do instytutu propagandy sztuki na 
wystawę prac art. mal, Mrożewskie 
go z Paryża. Zbiórka w przedsion- 
ku instytutu o godz. 11 rano (park 
Sienkiewicza), 
EENZP"EFTE TST "WHETRCEEOYP NĄ 
p 

Jak gotować dobrze i tanio, oto 
pytanie, narzucające się codziennie 
każdtj oszczędnej gospodyni, na 
które trafna odpowiedź nastąpić 
wirna niezwłocznie, Jak niezmier- 
pia ważnem jest racjonalne doży- 
wianie dla utrzymania zdrowia i 
sił, wie najlepiej każda pani domu, 
Platego też wskazać należy na ba 
ieczne uzupełnienie choćby naj- 
skromniejszego obiadu bardzo lu- 
bianym budyniem Oetkera, który 
dzięki swym składnikom jest nad- 
zwyczaj zdrowa i łatwo strawną 
przystawką o delikatnym aroma- 
cie, 
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PROCES 36-CIU 


Asp. Brylak o P.P.S.-lewiey i Nowaczyku 


Wezorajszy dzień w procesie 
przeciwko członkom b, P. P. S. 
- lewicy upłynął na przesłuchi- 
waniu dalszej grupy świadków 
dowodowych. Do przerwy ze- 
znawali funkcjonarjusze urzę 
dów śledczych, po przerwie, 

główny świadek oskarżenia, 
kierownik V brygady wydziału 
śledczego w Łodzi, asp. Brylak, 
wezwany na rozprawę telefo- 
nicznie. 

Jako pierwszy zeznawał st. 
przod. Grodzki, komendant po- 
sterunku w Zelowie, Świadek 
twierdzi, że pod płaszczykiem 
PPS.-lewicy działał na terenie 
Zelowa związek młodzieży ko- 
munistycznej, Oskarżony Miller 
był jednocześnie sekretarzem 
miejscowego komitetu PPS. - 
lewicy i członkiem komórki ko- 
munistycznej. 

Miller wygłaszał często przemó 
wienia 

w duchu antypaństwowym, mó 

wił o ,„„burżujach, narzekał na 

kler i kościół i wygłosił referat 

o treści komunistycznej p. tyt. 

„Stosunki w Polsce“, 


P.P.S.-lewica i K.P.Z.U. 


*Z kolei przed stołem sędziow 
skim staje świadek Stanisław 
Chmielowski, funkcjonarjusz 
śledczy w Brodach. Twierdzi 
on, że oskarżony Gotkowski czę 
sto przyjeżdżał do Brodów, 
gdzie wygłaszał przemówienia o 


treści antypaństwowej, kryty” 
kował obecny ustrój państwa 
podburzał robotników i chło- 


pów 

do czynnego wystąpienia prze- 
ciw warstwom posiadającym 
i wychwalał stosunki panujące 
w Rosji sowieckiej. PPS.-lewica 
na terenie Brodów była w ści- 
siym kontakcie z K. P., Z. U, 
czego najlepszym dowodem mo 
że być fakt, że niejaki Szrajer, 
przewodniczący komitetu P, P. 
S5, ~ lewicy był jednocześnie 
członkiem zarządu KPZU. 

Przew — (zy Gotkowski 
mówił wyraźnie w jaki sposób 
wyobraża sobie przebudowę u- 
stroju i podział własności? 

Św.: — Wyraźnie nie mówił, 
ale między wierszami można 
było wyczytać, że drogą rewo- 

lneji! 

Obr, Winawer: — Czy świad 
kowi wiadomo, że Gotkowski z 
tytułu swoich wystąpień na te- 
renie Brodów miał sprawę są- 
dową i czy świadek w niej sta- 
wał? — 

Św.: — Tak. Gotkowski był 
oskarżony z art, 65 b. ust, kar. 
austrj, za zakłócenie spokoju 
publicznego. 

Obr, Winawer: — W jaki 
sposób doszedł pan do wniosku 
że istnieje łączność między P. 
P, S. - lew, a KPZU.? 

Św.: — Na podstawie okólni 
ków tej partji, obserwacji i 
przynależności Szrajera do obu 
organizacji. 

Osk. Gotkowski: — Czy świa 
dek pamięta dokladnie, że by- 
łem oskarżony z art. 65 a może 
z art. 305? 

Św.: — Może... 

Osk. Gotkowski: — To nie to 
samo. — 

Art. 305 mówi o obrazie urzęd- 
nika w służbie! 

Nasiępnie zeznaje kapitan 
Marjan Welke z samodzielnego 
referatu informacyjnego DOK. 
X w Przemyślu, 


Bibuła 


Śwładek zna  Gotkowskiego 
z jego wystąpień na terenie 


Przemyśla, kiedy to Gotkowski 
nawoływał do demonstracji, u- 
wolnienia więźniów politycz- 
nych oraz przeciwko wyroko- 
wi, skazującemu komunistów 
w Sanoku, W roku 1931 referat 
informacyjny wystosował do- 
niesienie karne przeciwko 33 
członkom komitetu KPZU. i 
wśród nich znajdował się Got- 
kowski. Zdołał on jednak zbiec 
a z 33 aresztowanych — 18 za- 
siadło na ławie oskarżonych. 
Dziesięciu ukarał sąd za akcję 
antypaństwową i styczność 7 
KPP. 

Osk. Gotkowski: — Co pan 
rozumie pod bibułą komuni- 
styczną, czy może ulotki wy- 
borcze PPS.-lewicy? 

Św.: — Nie, nielegalne ulot- 
ki KPP. 

Obr. Winawer zgłasza wnio- 
sek aby od prokuratury w Prze 
myślu 
zażądać aktu wspomnianego 
procesu 18 działaczy K. P. P., 
celem dokładnego „zapoznania 

* się z tą Sprawą. 

Prokurator: oponuje,  twier- 
dząc, że przestępstwo Gotkow- 
skiego jest „ciągłe“, wobec cze- 
go akta przemyskie nie będą 
miały istotnego znaczenia, dla 
sprawy. — 

Adw. Winawer replikuje, do- 
wodząe, że akta wvświetla, 
czy rację ma kapitan Welke, 
czy urząd prokuratorski, który 
sprawę Gotkowskiego umorzył. 

Następnie składa zeznania, 
prawie jednobrzmiące z po- 
przedniemi, urzędnik DOK. X 
Draganowski. Świadek mówi 
obszernie o komitetach elimina 
cyjnych, twierdząc, że w ich 
skład wchodzili ludzie podej- 
rzani a działalność komunisty- 
czną. — 

Świadek  Szafranowski, po- 
sierunkowy z Ozorkowa twier- 
dzi, że PPS- lewica na terenie 
Ozorkowa utrzymywała kon- 
takt z KPP. w ten sposób, że 
członkowie zarządu należeli jed 
nocześnie do obu partji. © fi- 
nansach partji świadek nic nie 
wie. Sąd odczytuje, dla przy- 
pomnienią zeznania świadka w 
śledztwie,  poczem zarządza 
przerwę, 

Po przerwie, przewodniczący 
komunikuje obrońcy Winawe- 
rowi, że jego wniosek o zażą- 
danie akt przemyskich zostaje 
odrzucony. 


„On jest aptekarz", 
to prawdę mówi... 


Św. Langiewiez wnosi do roz 
prawy kilka momentów humo- 
rystycznych. Słyszał ma wiecu 
przemówienie oskarżonego Hem 
pińskiego i stwierdza, że przy 
wyjściu ze sali po interwencji 
policji, Hempiński wykrzyknął: 
„Precz z Polską, niech żyje Z. 
S. S. R.“ Hempiński — zdanięm 
świadka — był dobrym mówcą 
i często występował 


na wieg- 
cach. — 
Przew.: — Skąd świadek 


wnosi, że PPS.-lewica była w 
kontakcie z KPP,? 

Św.: — Zawsze było mówiło 
ne, że PPS.lewica — to komu- 
na! — 

Następuje szereg pytań obro- 
ny, dotyczących wielkości sali, 
oddalenia świadka od Hempiń- 
skiego w momencie jego prze- 
mówienia i okrzyków. 

Obr. Winawer: — Czy świa- 
dek słyszał jeszcze od kogoś, że 
Hempiński krzyknął? 

w.: — To wszystko prawdą.. 
Mówił mi Piotrowski, a ou jest 


aptekarz, to prawdę mówi... 

Prok.: — Czy Pacanowska 
przyjeżdżała? 

Św.: — Tak, często... 

Przew.: — A w jakich spra- 
wach? 

Św.: — .. w kobiecych... 

Obrońca Winawer prosi o we 
zwanie świadka przod. Zawie- 
ruchy na okoliczność, że Hem- 
piński nie wznosił okrzyków 

Sąd po naradzie, odmawia. 

Po krótkiej przerwie, przed 
sądem staje aspirant Bryltk. 

Za zezwoleniem przewodni- 
czącego, Świadek korzysta ze 
swoich notatek, umożliwiają- 
cych dok adne cytowanie dat, 
nazwisk:i treści niektórych do- 
kumentów. 

Na podstawie danych, uzyska 
nych przez policję, danych kon- 
fidencjonalnych i innych wia- 
domości — mówi świadek — 
stwierdżam, że PPS.-lewica by- 
ła przybudówką i ekspozyturą 
KPP. Świadczy o tem 
identyczna ideołogja obu partji 

i identyczna taktyka, _ 
Struktura organizacyjną PPS. - 
lewicy, początkowo odmienna, 
stała się po pewnym czasie ta- 
ka sarha jak u komunistów. 


Powsfanie 
,P.P.S.-lewicy 


Z kolei świadek omawia hi- 
storję powstania PPS.-lewicy 
na terenie Łodzi. Partję założył 
Franciszek Głowacki, notowany 
od roku- 1926 jako członek wy- 
działu zawodowego  ŁOKKPP. 
Głowacki działał w porozumie- 
niu z przywódcą PPS.-lewicy, 


z jednej strony, zaś z wydzia- 
łem zawodowym  KCKPP. z 
drugiej. Na szeregu kolejnych 
posiedzeniach wybrano smi- 
tet organizacyjny, podzielono 
miasto na sześć dzielnie i wy- 
znaczono kierowników. W paź 
dzierniku 
wydana została pierwsza ode- 
zwa, 

z której wynika, że od począt- 
ku, PPS. - lewica była nastawio 
na na rewolucyjny ruch zawo- 
dowy, Odezwa zaczyna się od 
słów: „Niech żyje rewolucyjna 
PPS.-lewiea', a wytknięcie będ 
nej polityki. tworzenia przez N. 
S. P. P. odrębnych nowych 
związków jest identyczne z u- 
chwałami profinternu, 

Przew.: — Skąd świadek czer 
pał swoje wiadomości? 

w: — Od wywiadowców, 


konfidentów... 
Po chwilowej przerwie, 
spowodowanej  zasłabnięciem 


świadka, który ezuje się nie- 
zdrów. 


kd 
przewodniczący zadaje szereg 
pytań. 

Przew.: — Czy-świadek wie, 
kto założył i jak powstała PPS.- 
lewiea? 

Św.: — Tak jest. Założyciela- 
mi byli Czuma i Różycki. 
Partja powstała z rozłamu na 
terenie PPS. i opozycjonistów 

związków zawodowych, 

Początkowo uchwalono, że 
opozycja nie będzie się zbliżać 
ani do KPP, ani do NSPP,, lecz 
warunku tego nie dotrzymano. 

Przew.: — Kiedy zaobserwo- 
wano działalność nielegalną P. 
P. S. - lewicy? è- 

Św.: — W organie partji „Ro 
bociarzu!* poczęły się _ ukazy- 
wać artykuły piór znanych 
działaczy komunistycznych, a 
do wiadomości naszej doszło, 
że podczas wyborów PPS.- le- 
via była subsydiowana przez 


nnn 
a ccc 


Pierwszy zarząd 


Przew.: — Czy artykułv w 
„Robociarzu* były zamieszcza- 
ne tylko za zgodą PPS.-lewicy? 

Św.: — Nie, KPP. nadsyłała 
je i musiały być umieszczane. 

Przew.: — A więc były u- 
mieszczane obligatoryjnie... ? 

Św.: — Tak jest. 

PrZzew.: — Jaki był pierwszy 
zarząd PPS.-lewicy? 

Św.: — W skład pierwszego 
zarządu wchodzili: 

Polka, Klimecki, Bielecki, Gło- 
wacki, Owsik, Mielczarek i in. 

Przew.: — Czy zmiany reor- 
ganizacyjne w KPP. znalazły 
oddźwięk na terenie PPS.-lewi- 
cy? — 

Sw.: — Tak jest. Kiedy u ko 
munistów stworzono komórki, 
zamiast dotychczasowych dziel- 
nie w PPS. - lewicy 
stworzona taką sama organiza- 


cję. 
Przew.: — Czy świadek zna 
uchway kominternu i jego u- 


stosunkowanie się do PPS-le- 


wiey? 


Św.: — Posłanow'oiio rozbu- 
dować PPS.-lewieę, by móc ją 
przystosować do potrzeb KPP, 

Przew.: — Czy wszyscy człon 


kowie wiedzieli, że PPS.-lewica 
była pod wpływami KPP.? 

Św.: — Niektórzy by się nie 
zdecydowali wówczas należeć 
do niej! 

Przew.: — Jak obchodziła P. 
P. S.-lewica Święta į obchody? 

Św.: — Obchodzili wszystkie 
święta te same co komuniści: 


„Święto trzech L*, „międzynaro 
dowy dzień kobiet“ i in. 
Przew.: — Jaki był stosunek 


do ZSSR.? 

Św.: — Absolutnie przychyl- 
ny, jak Świadczą okólniki par- 
tji. — 

Przew.: — Jak się to obja- 
wiało nazewnątrz? 

Św.: — W postaci  przemó- 
wień, okrzyków i odezw. 

Przew.: — Czy działalność 
PPS.-lewicy była równoległa 
de działalności KPP.? 

Św.: — K. P. P. wvkorzysty- 
wała działalność PPS.-lewicy. 

Przew.: — Jak się ustosunko- 
wała PPS.- lewica do wyborów 
do rady miejskiej i ciał ustawo- 
dawczych? 


Wyhory 

do rady miejskiej 

Św.: — W wyborach do rady 
miejskiej PPS.lewica szła w 
bloku „Jedności robotniczej”, 
którego lista została unieważ- 
niona i w związku z tem do- 
szło do demonstracji przed gma 
chem rady miejskiej, w których 
wzięli udział członkowie PPS. 
lewicy i komuniści. Przy wybo- 
rach do sejmu i senatu 

listą PPS.-lewicy nie została 

unieważniona, 
a jednak wszystkie głosy odda- 
re zostały na komunistów. 

Przew.: — Jaki był stosunek 
sekcji młodzieży  pizy PPS. - 
lew. dą Zw. młodzieży komuni- 
stycznej? 

Św.: — Młodzież komunisty- 
czna miała obowiązek 
się do PPS.-lew. 

„Przew.: — Czy robiono ja- 
kieś trudności przy przyjęciu? 

Św.: — Nie, nawet jak wie- 
dziano, że to: komuniści. 

Przew.: — Czy świadkowi 
wiadomo co się dzialo po 
kwidacji PPS.-lew.? 

Św.: — Tak jest. Szereg osób 
aresztowanych w parę tygodni 
do KPP., 


dostać 


li- 


bóźniei. należało już 


np, Czerwiński, Kossowski. Wło 
darski... 

Następnie świadek wylicza 
dane o oskarżonych, jakie posia 
da policja w kartotece. 

Prok.: — Kto to byti „nasta- 
wieni"? 

Św.: — To bwi ludzie wysy: 
łani z KPP, 


Prok.: — Czy świadek Nowa: 
czyk dawał tylko informacje © 
PPS.-lewicy czy jeszcze inne 
również? 


Św.: — O KPP. również, był 
ich członkiem od 1929 roku. 


Nowaczyk 


Przew,: — Czy Nowaczyk 
sam się zgłosił, czy świadek go 
wzywał? 

Św.: — Dawał mi informacje 
już oddawna. Przyszedł sam i 
prosił o pieniądze na wyjazd, 
ponieważ grożono mu zemsłą. 
Otrzymał 500 złotych na wy- 

jazd do Poznania, 

Przew.: A przed procesem 
zgłaszał się do świadka i roz- 
mawiał z nim? 

Św.: — Nie rozmawiałem ż 
Nowaczykiem _ od przeszło ro- 
ku. — 

Prok.: — Czy Nowaczyk pro- 
sił o pozwolenie na broń? 

Św.: — Tak, postarałem mm 
Się o nie, ponieważ bał się o ży 
cie. — 

Prok.: — Kto mu groził? 

Św.: — Komuniści, ałe póź- 
niej postanowili odwlęe ze- 
mstę do czasu złożenig przesz 
niego zeznań w tej sprawie. 

Prok.: — Czy był nacisk ze 
strony świadka na złożenie ze- 
znań przez Nowaczyka? 

Przew.: — Uchylam to pyta- 
nie. Zresztą, jeżeli świadek 
chce odpowiedzieć, to może, ja 
zwalniam z odpowiedzi, 

Św.: — Niema mowy o żad: 
nym nacisku, sam się zgłaszał 
i dawał informacje, 

Przew.: — Dlaczego Nowa: 
czyka zwolniono po aresztowa- 
niu członków kongresu? 

Św.: — On już od 1929 roku 
udzielał policji informacji. Spe 
tykał się zemną w oznaczonem 
miejscu, 

Przew.: — Skąd śŚwiadkowi 
wiadomo, że Nowaczykowi gra 
żono? 

Św.: — Sam mówił... 

Przew.: — Od kiedy nachos 
dzili go komuniści? 

Św.: — Od połowy 1931 rot 
ku. — | 
Przew.: — Kto się stykał 

Nowaczykiem? 

Św.: — Przodownik Kopeć. 

Obr, Winawer: — Czy świa 
dek mówił o Nowaczyku sę- 
dziemu śledczemu? 

Św.: — Nie.., 

Obrońca: — Więc świadek te 
raz dopiero dekonspiruje Nowa 


czyka? 


Św.: Sędzia śledczy wie- 
dział go Nowaczyku, skierowa- 
lem go przed sprawą do niego. 

Następuje szereg zapytań o- 
brony dotyczących konspiracji, 
trójek antyfaszystowskich i ko- 
mórek. Świadek stwierdza, że 
wiadomości czerpał z, poufnego 
przeglądu inwiligacyjnego, któ- 
ry znajduje się w każdym wy: 
dziale śledczym i który zawiera 
wiadomości o każdym podejrza 
nym o działalność antypaństw« 
wą. — 

Na tem wczorajszą sesja zo- 
stała zamknięta do dnia dzi- 
siejszega. — 


chcieli wywołać komuniści na zebraniu delegatów „Pracy* 


W dniu wczorajszym odbyło się 
zebranie delegatów fabrycznych 
w związku zawodowym włókniarzy 
„Praca”. Zebranie miało niezwykle 
burzliwy przebieg i obfitowało w 
wiele gorących momentów, - Gdy 
tylko otwarto zebranie, okazało się, 
Że na salę obrad wtargnęła wielka 
grupa komunistów,  Usiłowali oni 
przeszkodzić normalnym debatom, 
'gtóre toczyć się miały nad Sprawą 
stosowanych ostatnio redukcji płac 


przedstawiciele zarządu oraz nie- 
którzy delegaci, W rezultacie po 
długich „debatach i wielokrotnych 
scysjach wniosek elementów skraj 
nych. upadł, Po. Sparaliżowaniu 
prób zakłócenia spokoju na zebra- 
niu, komuniści opuścili salę. 
* Od tej chwili zebranie potoczyło 
się spokojnie i delegaci mogli beż 
przeszkód dokończyć swe relacje 
z sytuacji w fabrykach, 

W wyniku obrad zebrani posta- 


W rezolucji zebrani podkreślili 
że trwający stan  bezumowny w 
przemyśle doprowadza do Szeregu 
anomalji w stosunkach między 
pracodawcami a robotnikami. Stan 
ten jest wysoce szkodliwy, gdyż 
wprowadza chaos zarówno do wa- 
runków pracy, jak i do systemu 
plac: 

W związku z tą uchwałą Zarząd 
„Pracy wystosuje w tych dniach 
do zarządu klasowych związków, 


18X1 — „GŁOS PORANNY” — 193% 


Streik powszechny w Łodzi 


Głośna w Swoim Czasie sprawa 
dr. Mieczysława Sztarkera, podej- 
rzanego o szereg oszustw matry- 
monjalnych i weksowych znajdzie 
się w najbliższym czasie na wokan. 
dzie sądu okręgowego w Łodzi. 

Dr. Sztarker odpowiadać będzie 
z art, 264 par, 1 nowego kodeksu 
karnego t. j. za oszustwo. Wyłu- 
dził on od Gustawy Blumencwajg 
9 tysięcy złotych tytułem a conta 
posagu, podając się za kawalera, 
podczas gdy w rzeczywistości byt 
żonaty, Żona Sztarkera p. Kathe 
Sztarker przebywa w Poznanfu. 


w przemyśle włókienniczym, wy- 
mówień w zakładach Scheiblera i 
Grohmana oraz nad sprawą zawar- 
cia umowy zbiorowej z przemy- 
słowcami. i 

W toku burzliwych debat, w.cza 
sie których delegaci składali spra- 
wozdania z fabryk, komuniści Kil- 
kakrotnie doszli do głosu, usiłując 
przeprowadzić rezolucję w sprawie 


ogłoszenia strejku powszechnego w 


Łodzi, 

W trakcie obrad ilość. komuni- 
stów na sali zwiększyła się, Czując 
przez chwilę swą przewagę, posta- 
wili oni pod głosowanie wniosek 
w Sprawie wybrania „Komitetu 
akcji”, i 

Przeciwko temu wystąpili ostro 
EWEPDZTZECYNTE TZ EAT EZEJ 


Przyjaciel samotnika 


Mówiono, że stryj Karol zdziwa- 
czał, że jest nudny i swarliwy, że 
się nigdzie nie pokażuje, że od 
wszystkich stroni i zrzędzi, przy la- 
da okazji Właściwie stryj Karol 
był tylko samotny — i tego nie 
rozumiano. Pustka czterech ściau 
wytwarzała w nim ten ferment go 
ryczy, te skrzywienie warg, które 
odpychało i czyniło go niesympa- 
tycznym. 

Stara Marjanńa, gospodyni za. 
wołana, napróżng biedziła się'w 
kuchni nad przysmakami, któreby 
wywołały uśmiech zadowolenia na 
twarzy pana, Nawet osławione koł 
duny litewskie nie zmieniły wyra 
zu jego twarzy, 

Przecież dawniej było inaczej! 

— Jak żyła nieboszczka pani... 
— tu Marjanna wycierała nos ha- 
: daśliwie i kończyła w myślach. — 
Musić smutek pana tak gnębić i 
samotność dokuczą:.. 

Tak upłynęło kilka lat, w' rodzi: 
nie kiwano głowami i powoli zapo 
minano o Starym dziwaku. 

Kiedyś jednak młoda bratanica, 
Wanda, wpadła do stryja wiedzie- 
na resztkami dawnej sympatji, O- 
tworzyła drzwi Marjanna, jakaś od 
świętna, uradowana, 

— (o się Marjannie stało? 

— Nic, proszę panienki. Ale 
niechże panienka pozwoli do pana. 

— Kto w pokoju gwiżdże, macie 
gości? 

— Nie, to pan sobie tak., dë 
taktu — zaśmiała się Marjanna. 

— Do taktu? — Wanda rozi 
miała coraz mniej, wchodząc do 
nokoju stryja, 

-— Ach, to ty, Wando? Dobrze 
zrobiłaś odwiedzając mnie, stare 
go, choć ja się teraz nie nudzę. 

Wanda patrzy w twarz stryja, 
jakaś młodszą, jaśniejszą? 

Stryj się teraz lepiej czuje? 

— Doskonale, wyobraź sobie, że 
przed chwilą zaśmiewałem się da 
łez, ten Krukowski jest. bezkonku- 
rencyjny! Znasz to? „Przyrzekało 
się, umierało się — gdzie trup?! 
Ha! ha! Ale wiesz, radziłbym ci 
słuchać odczytów kobiecych, wiele 
praktycznych rad mogą ci udzie- 
lić przed małżeństwem, nawet Ma- 
rjanna dowiedziała się wczoraj o 
nowym sposobie marynowania grzy. 
bów. 

— Słuchać? Ależ stryjku, gdzie 
słuchać, kogo? 

— Jakto kogo? — Radja, że też 
Ja jastem taki roztargniony, zapo= 
mniałem ci powiedzieć, że mam ra 
djo w domu. Samotność przestała 
mmie zupe'nłe gnębić. Nawet nie 


mam do was żalu, żeście g-mnie za- 


pomnieli, Gdy radjo nem, nie je 
„stem sam! - 


nowili zwrócić się do pozostałyca 
związków zawodowych z  inicjaty- 
wą powołania międzyzwiązkowej 
komisji dla rozpoczęcia wspólnej 
akcji o zawarcie umowy zbiorowej 
w łódzkim przemyśle tekstylnyin. 


związków chadeckich i do kartelu 
ZZP pismo, proponujące zwołanie 
wspólnej konferencji dla omówie- 
nia holaczek włókniarzy i szcze- 
gółów ewentualnej walki o umowę, 


Pozatem akt oskarżenia zarzuca 
doktorowi wyłudzenie podpisu na 
wekstach od brata jego „narzeczo- 
nej”, p. Mieczysława Blumencwaj- 
ga. Weksle te zostały dopuszczone 


 Nofafki 


Wielka nagroda literacka Aka- 
demji francuskiej w wysokości 10 
tys. franków przyznana została p, 
Franc - Nohsin za całokształt dzia 
łalności literackiej. Nagrodzony pi 
sara jest autorem m. in. sześciu to 
"nów bajek oraz całego szeregu po 
Micci m. in, „La cite heureuse” 
„L'art de vivre „Les avis de Pon- 
cle Bertrand™ „Les salles d'atten- 
te”. W chwili obecnej- zajmuje on 
stanowisko maczelnegn redaktora 
Lecho de Paris". p 

Nagrodę Akaderaji francuskiej w 
wysckości 5,000 franków przyzna 
no Jackowi Chardonne za powieść 
p. t: „Claire*, Z innych powieści 
ragrodzonego autora wymienić na. 
ieży m. in. „Eva ou le journal in- 
terrompu”,  „L'Epithalame” . „Le 
Sang du bienkereux” „Les Varais“ 


Zmarł w Bolonji najwybitniejszy 
wśród lekarzy włoskich, prof. An- 
gust Murri, były profesor uniwer- 
sytctu bolońskiego. Prof. Murri li- 
czy! lat 92, i do niedawna jeszcze 
nie opuszczał katedry. Cieszył się 
on wszechświatową sławą, dzięki 
swym pracom z dziedziny patolo- 
gii i był wprost ubóstwiany przez 
studentów. którzy corocznie niemal 
zjeżdżali się do Bolonji, celem od- 
wiedzenia swego dawnego profe- 
sora. 


` Rzeczy p. Fausta 
odnalezione w przechowalni kolejowej 


Przed paru miesiącami dokona- ,man i Abram Kohn. 
no wielkiej kradzieży z włamaniem | trzech w'amywaczy 
do mieszkania Hermana Fausta, | wiezieniu, 


w Pabjanicach, przy ul. Warszaw- 
skiej 6. 

Łupem włamywaczy padły: gar- 
deroba, biżuterja i różne przed- 
mioty, wartości ogólnej kilkudzie- 
sięciu tysięcy złotych, 

Powiadomiona o włamaniu poli- 
cja wszczęła dochodzenie, w wy: 
niku którego już nazajutrz wpadła 
na ślad włamywaczy, 
Stwierdzono, że włamania doko- 
nali; Stajnborn Zaima, Kurek Lip- 


KMaiastrofalny pożar 


powstał wskutek krótkiego spięcia w wykoń- 
| czalni Cytryna 


Wczoraj donosiliśmy o groźnym 
pożarze fabryki sukcesorów L. M. 
Cytryna przy ul. Brzezińskiej 50. 

Jak się okazało, palący się mut 
zajął obydwa domki, które równie; 
spłonęły. Nieruchomości te, leżące 
przy tl, Lwowskiej należały do An 
ny Nordwest i Adolfa  Szmidke 
oraz braci Jankowskich, 

W czasie opuszczania  zagrożo- 
nych i ewakuowanych domków pó- 
parzęni zostali dotkliwie lokatorzy 


1del Burgman 1 Malka Eritehman. 


Do rannych wezwano pogotowie 
kasy chorych, które udzieliło im 


MUZYKA i SZTUKA 


TEATR MIEJSKI „SCALA% 

Występy Marji Modzełewskiej w| Gościnne występy teatru arty- 
komedji „Jim i Jill? podeksuytowa- |s,+---nego „Di Tdisze Bande”, Dziś 
ły calą Łódź, tem więcej, że całość |, g wiecz. powtórzenie premjery 
tego świetnie wystawionego wido-| Di Welt Szokcit Zich”, 
wiska stoi naprawdę na  euronej- | 
skim poziomie, Sztuka idzie dziś 
i dni następnych wieczorem. 


Go usłyszymy dziś 
przez radjo? 


12,10 Koncert z płyt gramofono- 
wych. 

16,00 Przegląd wydawnictw per- 
jedycznych. 

16.15 Lekcja języka angielskie- 
go (linguaphone). 

16,30 Płyty gramofonowe. 


TEATR KAMERALNY 
Dziś dwa razy: o godz. 5 Po poł. 
i 9 wiecz, M. Znicz w Tarsie „Rem 
brandt na sprzedaż”, 


BAJKI DLA DZIECI. 
W niedziele o godz, 12.15 Jo pel 
„Teatr dla dzieci z Warszawy” 
wystawia w *:vtrze vioyskim "Zie 


ty bajki „© rwon; Katturek „| 16,40 Odczyt p. te „Na szlakach 
Rot w bita ho, „Ba Jaga” i inż, Władysław 
„Nier świad ora „Pat i Pata- 


eh? 


TEATR SCAD 


Gośc, wystepy 
Teatru Artystycznego 


„Bi [disz6 Bande” 


Dziś, 9 wiecz, powt. PREMJERY 
w 2 akt. 
z udziałem 
A. Grosberg, R. Gazel, L. Fol- 
men. Z. Kaca, D. Ledermana, 


M. Openhe'ma, B. Szwarcstel- 
na i Reż. I. Nożyka 


18.00 Komunikat izby przemysło 
wo - handlowej w Łodzi. 

15.30 Audycja ku uczczeniu świę 
ta narodowego Łotwy. « 
t. 


Śród mie'3*n 15 
tel. 232-3. 


19.20 Feljeton p, „Handel w 
Ameryce". 
20,00 Pogadanka muzyczna, 
20.15 Koncert symfoniczny. 


23.00 Muzyka taneczna, 


Feljefony radjowe 


Dzisiaj w przerwie koncertu sym 
foniecznego mówić będzie w radjo 
znakomity pisarz _ Juljusz Kaden- 
Bandrowski, który w feljetonie 3. 
t. „Akademja Literacka” zajmie 
się przedmiotem rozprawy zjazdów 
literackich, domagujących się aka 
demji literatury, 


O gcdz. 19,30 o „Handlu w A- 
meryce” wygłosi feljeton przed 
mikrofonem p. Gustaw Olechowski, 
Prelegent opowie o procesie centra 
lizaeji handlu detalicznego w ol- 
brzymieh amerykańskich domach 
towarowych, gdzie dawny sklepi- 
karz przedzierzgnął się w akcjonąr 
sza i sprzedawcę na pensji i ma 
żywot spokojny i bez ryzyka. 


eteru” — wygł. 
Heller. 
17,00 Koncert popołudniowy. 

Wszystkich 
osadzono W 
W rezultacie przeprowadzonych 

badań — przyciśnięci do muru wła 
mywacze wskazali, że garderoba, 
biżuterja i różne przedmioty ukry- 
te zostały w mieszkanin Dawida 
Winera, w Wieruszowie, w powie- 
cie wieluńskim, zaś pięć futer od- 
naleziono w przechowalni dworca 
Łódź - Kaliska. 


Skradzione prźedwioty zostały 
zwrócone właścicielowi. (p) 


Jutre o godz, 22,40 inżynier ar- 
chitekt Lech Niemojewski wygłosi 
feljeton p. t. „Banalność doskona- 
ła”, rozwijając przed mikrofonem 
przeżycia twórcze architekta, (r) 


4020090 +9 


„Pracaz* 


Kursy Zawodowe Żeńskie przy 
Tow. Szerzenia Prący Zawod. 
wśród Kobiet Żyd. 

Wólczańska 21, tel. 167-15 

Przyjmuje zapisy na nast. działy : 

1. Gorseciarstwo — Krój 

2. Krawiectwo-damskie 

3. konfekcja dziecinna 

4. Haft, roboty ręczne i 
roboty weneckie 

5. Modniarstwo-kapelusze 
Bieliźniarstwo — Krój 

6. Ondulacja 

T. Manicure 


pierwszej pomocy. 

Specjalna komisja śledcza stwier 
dziła, że ogień powstał na pierw- 
szem piętrze fabryki w oddziale 
wykończalni. Wskutek krótkiego 
spięcia zapaliła się znajdująca się 
na warsztacie bawełna, Ogień 
w mgnieniu oka przybrał groźne 
rozmiary, tak że z trudnością tylko 
udało się robotnikom opuścić mu- 
ry fabryczne, 

Jak się dowładujemy, rodzinami 


pogorzelców zajął slę Wydział opie| Sekretarjat czynny od 91 
ki społecznej magfstrata oraz komi i 87 po þol. 
tat do spraw bezrobocia, 120090940600304094000009 


„ | Duksresztem 


Nr. 310 


szust i aferzysta matrymonialny 


Dr. Sztarker stanie wkrótce przed sądem 


przez Sztarkera do protestu i mi- 
siał pokryć je żyrant. 


Inne przestępstwa inkryminowa- 
ne doktorowi Sztarkerowi zostały 
w śledztwie umorzone, ponieważ 
pretensje oskarżycieli zostały wa- 
spokojone. 

Sprawa dr, Sztarkera rozpatry* 
wana będzie w dn. 25 listopada w 
sądzie okręgowym.  Sądzić będzie 
sędzia Olszewski, oskarżać prok. 
Kozłowski. Dr. Sztarkera bron? 
mec. Lilkier. 


9294990999000099999099909099 


Woda gorzka „Franołszka-Józefa—, 
świetny środek czyszozący przy sa- 
burzeniąch $ołądka t kiszek. Żąd. w apt, 


0033499090 +0+0800 


Warszawa bez fadingu 


„Die Umschau* wyraża przypusz 
czenie, żę znany objaw fadingu, 
dający się niemile odczuwać przy 
audycjach radjowych, nie da Bię 
wytłumaczyć jedynie istnieniem 
warstwy Heaviside'a, znajdującej 
się, jak wiadomo, na wysokości o- 
koło stu kilometrów nad powierzch 
nią ziemi, Warstwa ta otacza ze- 
wsząd atmosferę ziemską, wobeć 
czego skutki jej musianoby odezu- 
wać równomiernie na każdym pun 
kcie ziemi. 

Faktycznie jednak ma się rzecź 
inaczej. Niektóre stacje Tadjowa 
są zupełnie wolne od fadingu, jak 
np. Wilno, Warszawa, . Kraków, 
Lipsk, Sztokholm, Kalundborg, Le 
ningrad, Moskwa i Kónigswuśżer- 
hausen. Inne natomiast cierpią 
skutkiem tego w mniejszym lub 
większym stepniu, Należą do nich 
m. in. stacje: Wiedeń, Budapeszt, 
Heilsberg (Prusy Wschodn.) Wro- 
cław, Mühlacker, Beromfiaster Lan 
senberg itd, 


Naogół można zauważyć, że sta: 
oje, nawiedziane fadingiem, pracu: 
ją na falach krótszych, lub śred- 
nich, podczas gdy stacje wolne od 
fadingu, pracują na falach długich, 
„Die Umschau* twierdzi, że pojaw 
wienie się fadingu zależy w znacz- 
nej mierze także, od podłoża geolo 
gicznego, na którem dana stacja 
jest zbudowana. Należy też u- 
względnić magnetyzm ziemski sta- 
cji. Między budową geologiczną a 
stanem magnetycznym danego ob- 
szaru panuje często ścisły związek, 
Zaburzenia geologiczne wywołują 
z reguły także nienormalne stosun 
ki magnetyczne. Złomy geologicz= 
ne wykazują często zwiększoną 6 
manację radjoaktywną, Nio jest 
przypadkiem, że np. w okolicy sta 
eji nadawczej Heilsberg we wschod 
nich Prusach pojawiają się zabu 
rzenia magnetyczne, 


Ten sam objaw zauważyć się da 
je także w Gliwicach i we Wrocła 
wiu. Budapeszt leży nad złomem 
geologicznym, dzięki któremu: sto< 
lica węgierska posiąda pięć cies 
płych źródeł. Stacja Mühlacker koa 
ło Stuttgartu znajduje się na tery- 
torjum, na którem do niedawna 
‘w znaczeniu geologicznem) pano. 
wała działalność wulkaniczna. Sta 
cja w Bernie Morawskiem znajdn- 
je się na terenie granitowym, Przy 
uajstarszych _ pokładach porfiru, 
granitu i gnejsu występują anoma- 
lje magnetyczne. Stacje natomiast 
wolne od fadingu, jak Warszawa, 
Kraków, Poznań, Berlin itd. znaj- 
dują się na potężnych warstwach 
piaszczystych z najmłodszych 9- 
kresów geologicznych. Interesują- 
cem jest, że objawy fadingu wyka- 
znią pewien rytm, który nie jest 
*ówny dla wszystkich stącji. Fot 
stwierdzono sześcio- 
minutowe imterwale, pod Langen- 
Lergioóm dwunastominutowe, pod 
Wiedniem dwudziestominutowe in- 
terwale, (r) 
9950 NGĘGORYROGPHRRPOPROP 


Dr. Schwe © 


Zawadzka 6. Tel. 315-0) 


powrócił 


GLO$Ś SPORTOWY 


Kusociński Zapr0szo- 
ny do/ Argentyny 


Nadeszła do Polskiego związ- 
ku lekkoafletycznego depesza z 
Buenos Aires, zapraszająca Ku- 
socińskiego na tournee po Ar- 
gentymie w styczniu i lutym ro- 
ku przyszłego. 

Depesza ta nodpisana ` jest 
przez znanego działacza sporto- 
wego Arrenityny, p. Sterlinga, 
który podczas elimpjady w Los 
Angeles opiekował się maratoń- 
czykiem Zabalą. 


Zarząd PZLA. wstrzyma się 
napewno ze swą decyzją do 
czasu otrzymania ofiejalnego 
zaproszenia od argentyńskiego 
związku lekkoatletycznego, 


RADJOMONTERZY 


kapują wszelki sprzęt radjowy 


opory DRALOWID, transformatory 
REX, kondensatory, przełączniki 
głośnice i t: p. 


najtaniej we firmie 


inż. J. REICHER i S-ka 
PIOTRKOWSKA 142. 


Legja chce śrać w Łodzi 


swe irzecie decydujące spotkanie z Podśórzem 


W dniu wczorajszym  donosili- scowości, w której 


śmy, iż wydział gier i dyscypliny 
PZPN zdecydował ażeby: trzecia 1 
decydująca rozgrywka o wejście 
do ligi pomiędzy krakowskiem Pod 
górzem, a poznańską Legją odbyły 
się w najbliższą niedzielę w Często 
chowie, jako na gruncie neutral- 
nym. Decyzję tę powziiął PZPN na 
wniosek Kieleckiego ZOPN. 


Obecnie dowiadujemy się, že 
uchwała powyższa wywołała w Ko- 
łach sportowych Poznania ogromne 
oburzenie i uważana jest jako jaw 
ne poszkodowanie drużyny poznań 
skiej z jednej strony i stworzenie 
wielkiego handicapu dla Podgórza 
z drugiej. Odległość Częstochowa 
— Kraków jest znącznie mniejsza 
aniżeli między, Częstochową a Po- 
znaniem, to też gracze poznańscy, 
po trudach  nieprzespanej nocy ił 
dłuższej podróży, bardziej zmęcze. 
ni od graczy Podgórza, będą zmu- 
szeni stanąć do decydującej roz- 
grywki, 

Zarząd Legji postanowił, jak Sły 
chać, odwołać się od decyzji wy- 
działu gier i dyscypliny PZPN do 
zarządu z prośbą o anulowanie tej 
uchwały i wyznaczenia innej miej- 


Liga preprava 


Wychowują zawodowców 


mawe ledai 


i deklamują 


o amatorstwie 


W związku z ostatniemi pogło- 
skami na temat całego szeregu 
„afer” piłkarskich zarząd ligi wy 
dal komunikat, w którym podaje, 
że wszelkie wiadomości, dotyczące 
niedopuszczalnej działalnoś i pew- 
pych osób, czy też klubów w kwe- 
stji ostatnich rozgrywek ligowych, 
będą szczegółowo zbadane. bez 
względu na to, że doniesienia te 
noszą nieraz czysto anonimowy 
charakter, a ewentualne  przekro- 
kzenia zostaną surowo ukarane, 


Niewątpliwie centralne władze 
sportowe ponoszą wiele odpowie- 
dzialności zam rosnącą stale w pił- 
karstwie demóralizację gdyż w 
ostatnich czasach przyglądały się 
bezczynnie jej wzrostowi. Przede- 
wszystkiem razi zupełna bezczyn- 
ność władz w kierunku zwalczania 
szerzącego się wśród klubów pro- 
fesjonalizmu, pomimo, że miały 
one bardzo łatwe drogi w kierunku 
znalezienia odpowiednich dowodów 


Wystarczy wymienić liczne przy 
jazdy graczy śląskich. do Warsza- 
wy, zamieszkiwanie tychże w ciągu 
wielu miesięcy w lokalach klubów 
stołecznych, czy też budynkach 


mieszczących się na boiskach klir. 


bowych. Wszystkie fakty te były 
wydziałowi wiadome, lecz mimo t0 
tolerował on je, to też dziś spada 


nań w dużym stopniu odpowiedział | 


ność, Śledztwa przeprowadzane by- 
ły w sposób zupełnie nieudolny, a 
cały szereg głośnych swego Czasu 
spraw nie poddano wogóle badaniu, 


Charakterystyczne jest, że klu- 
by, ta terenie których wypadki 
powyższe miały i mają jeszcze dziś 
miejsce, występują a niedzielne 
walne zgromadzenie z wnioskiem 
o zawieszenie rozgrywek o mistrzo 
stwo ligi na przeciąg dwuch lat, 
gdyż w tem widzą ratunek przeciw 
ko kaperowaniu graczy i sżerzące- 
mu się zawodówstwu, które posta- 
nowiły' zwalczać. i 

. 


odbyłby — się 
wspomniany decydujący mecz. Że 
swej strony Legja uważa, że naj- 
bardziej odpowiedniem miejscem 
na to byłaby Łódź. Boisko często- 
chowskie nie jest dla Podgórza 
ńeutralnem, gdyż diużyna ta grała 
tam zawody ćwierćfinałowe, gdy 
natomiast dla Legji jest ono zupeł- 
nie obce. Pozatem stan boiska tego 
pozostawia wiele do życzenia. 
Jeśli chodzi o względy kasowe, to 
niezawodnie Częstochowa również 
nie wytrzymuje porównania z. Fo 
dzią, publiczność której napewno 


4404023009 949909900 


F.A 


czw 


Po „Marokko”, 
„A—Z7*, 
„Szanghaj -Express* 
nowy światowy sukces 
największej gwiazdy 


Marleny 
Dietrich 


Wkrótce na ekranie 


kina „CASINO*'' 


4: 


zapełniłaby szczelniej trybuny, niż 
na niejednym meczu ligowym, 


Ciekawe, czy wywody te, F'órym 
trudno odmówić słuszności, trafią 
do przekonania zarządowi PZPN i 
czy zdecyduje się on na zmianę 
decyzji wydziału gier, Którą tak 
bardzo pokrzywdzona czuje się Łe- 
gia. 


———— 


bódzcy pięściarze 
walczą w Warszawie 


W niedzielę odbędą się w Wat 
szawie międzyklubowe zawody bo- 
kserskie, w których wezmą Tów* 
nież udział bokserzy łódzey Staul 
I, Stahl II (IKP) i Wdowiński (Bar 
Kechba). Przeciwnikiem Stahla I 
będzie Antczak, zaś Stahla TI — 
Wysocki. Pozatem w zawodach 
wezmą udział Cyran, Pisarski, Bą- 
kowski, Andera, Berenstein i Pil- 
nik, 

W związku z wyjazdem. Stahla 
II do Warszawy, przeciwnikiem 
Lipca (G) na zawodach KPZjedno- 
czone w niedzielę w Łodzi będzie 
najprawdopodobniej Kilański (KE), 


Chmielewski i Garncarek, któ- 
rzy powrócili już po meczu Polska 
— Niemcy z Dortmundu do Łodzi, 
wyrażają się o swych przeciwni- 
kach z wielkiem uznaniem. 

Chmielewski twierdzi, że uznaje 
w zupełności b. wysoką klasę re- 
prezentowaną przez Bernloehra, jed 
nak przystąpił do walki z wielką 
tremą i opanował ją dopiero w Oza 
sie walki, Stopniowo poznał on 8y 
stem niemca i potrafił mu się od- 
powiednio przeciwstawić, jednakże 
było już zapóźno. Chmielewski ża- 


Łodź, dnia 18 listopada 1932 


Nowi mistrzowie 


tennisu stołowego 
w Łodzi 


Rozgrywki w tennisie stołowym 
wyłoniły już nowych mistrzów dru 
żynowych na rok 19382, W klasie 
A tytuł mistrza zdobył Hakoah, 
który wysunął się na pierwsze miej 
sce dzięki ostatniemn remisowi Z 
Makabi 5:5 i zwycięstwu nad M« 
kabi pabjanieką 9:1. Równocześnie 
I i III drużyny Hakoahu zdobyły 
mistrzostwo w grupach rezerw i bę 
dą walczyły o tytuł mistrza Kl. B. 
C. ze Szternem i Tef + Chaj. 

W rozgrywkach drużyn żeńskich 
w klasie A tytuł mistrza zdobył 
Sztern, zaś w klasie B — Hakoah. 

W stosunku do lat ubiegłych na 
leży skonstatować znaczne prze- 
grupowania sit wśród zespołów ten 
nisu stołowego w Łodzi oraz o- 


gromne postępy drużyn Hakoahv 
i Szternu. 


Gdyby tak czwarta runda... 


Chmielewski i Garncarek o swych przeciwnikach 
z Dortmundu 


łuje, że walka nie składała się 2 
czterech rund, gdyż jest przekona- 
ny, Że w czwartej rundzie odrobił- 
by stracone punkty, Chciałby 2 
Bernloehrem jeszcze raz walczyć 

Garncarek jest ogromnie zadowo 
lony ze swego zwycięstwa i zdo 
bycia dwuch punktów dła Polski. 
Przyznaje, że jego przeciwni! 
Strathman, był niezwykle twarey. 
Jednak kiedy posłał go pierwszy 
raz na deski do 9-ciu i Strathmana 
zamroczył, był pewny swej wy- 
gramej. 


Wkrótce największy film produkcji „Sowkino* 
-Całkowicie mówiony i śpiewany | 
w jezyku rosyjskim 


„BEZDOMNI” 


Kto wygrał na loterji? 


Dziś, w pierwszym dnin cią- 
gnienią l-ej klasy 26 ej polskiej 
lcterji państwowej wygrane pa- 
dły ną numery następujące: 


20.000 zł. — Nr. 103454 

15.000 zł. — Nr. 67244 

Po 10,000 zł. na N-ry 64155 
67893 

Po 5.000 zł. na N-ry 
147025 


Po 2.000 z. — na N-ry 1812 
57028 59363 66921 


Po 1.000 zł. — na N-ry 93357 
101263 


Po 500 zł. na N-ry: 
5121 22913 53886 57166 81717 111402 
130662 


Po 400 zł. na Nrry: 

10717 29113 35054 36580 40131 38607 
10486 77673 11028 97863 97612 103303 
112995 114218 

Po 200 zł, na N-ry: 

2990 15209 18623 19214 22930 49267 
61287 65678 72474 96200 125467 140129 


Po 150 zł. na N-ry: 
5773 6051 8397 8641 9209 11899 13694 
15881 15056 19012 20588 20981 21650 
26456 26885 28833 29723 30439 45093 


138186 


48644 53285 56496 58605 61031 61239 
68430 70641 71964 75116 78353 79177 
82838 85399 86937 87011 90875 101528 
102952 113814 114983 120711 121140 
123285 124100.125220 126410 130285 
151608 132431 135281 138664 141608 
142647 146202 


Po 100 zł.: 


391 428 51 501 18.738 56 89] 948 
1042 371 316 2141 283 449 76 507 835 
86 3110 257 364 543 691 960 4073 77 
185 524 27 625 39 743 908 5280 363 
471 518 649.775 807 10,68 6080 553 
83 7183 354 450 8151 404 82 706 57 
66 801 54 908 25 51 9053 428 39 61 
788 95 833 953 10037 115 734 17 980 
11003 19'202 592 646 712 -870 914 
12064 162 788 855 13282 606 14977 
14587 541 617 704 22 23 15134 42 776 


16060 808 977 17027 28 264 469 507 8 
87 95 742 816 18247 562 94 97 6175 
815 51 906 19017196 374 3530 68 81 
672 571 93 20118 430 522 700 21233 
515 659 932 22137 44 383 870 72 920 
90 23134 42 231 305 29 37 404 565 
607 52 752 938 24001 204 63 311.35 
514 66 697 748 823 25649 143 87 235 
48 452 529 672 91 937 26224 379 88 
446 72.732 48 99 948 76 27093 236-72 
758 830 50 28056 269 392 652 741 933 
72 29610 98 766: 928. 30003 44 164 270 
950 31036 77 273 91 553 601 46 32044 
98 290 33182 579 729 962 34038484 


663 92 749 35138 92 284 386 


65 543 636 57 796 37143 368 450 523 
885 931 38110 280 429 866 39341 472 
608 801 976 40054 209 402 79 924 
41023 345 415 639 737 941 42416 549 
704 26 43023 355 44050 564 623 37 
964 85417 74 566 866 865 46041 247 


49 55 68 317 436 518 49 88 706 980 
47021 190 371 527 715 48379 403 621 
716 871 92 904 54 49079 140 86 371 

50444 740 886 51030 780 991 52015 
75 471 578 673 92060 53126 220 34 
331 63 440 61 683 778 836 90 998 
24012 48 53 264 383 709 55014 46 195 
273 590 620 729 922 56235 342 576 
625 718 825 98 57053 125 60 68 408 
693 808 58009 518 704 28 810 937 45 
59071 101 29 73 278 449 97 521 25 


631 60030 36 48 166 264 450 538 87 
765 861 61118 85 476 89 654 739 930 
62008 82 280 316 636 813 60 912 32 
61 65019 178-369 530 88 627 751 948 
64293 402 31 657 65190 340 48 416 27 
71 827 41 90 971 66070 477 519 840 
67147 87 338 60 80 586 677 797 68046 
153 54 77 256 485 537 51 63 738 811 
88 69107 238 398 535 734 70044 254 
79 409 857 950 84 71138 399 543 802 
12301 43 436 693 797 948 73063 167 


76 478 535 642 74 702 90 811 ' 74052 
218 92 384 466 553 85 678 724 828 56 
93 75196 299 355 525 74 614 21 39 82 
1736 967 86019 119 23210830 92 77128 


400 23 
67 76 82 563 742 838 36023 35 77 440 


45 266 459 71 629 98 854 780841 150 
263 94 473 667 727 975 98 79028 330 
608 9 842 51 917 48 89 80123 412 84 
510 668 706 82 853 61 81278 528 628 
863 82012 112 354 473 825 28 917 56 
83036 94 108 48 245 51 454 563 99 
675 170 77 917 77 84043 271 72 369 


481 594 98 631 32 779 849 85005 20 
30 81 311 86033 82 340 95 720 57 802 
51 98 905 87044 78 363 425 92 851 83 
914 88043 105 14 56 60 83 474 964 
89049 113 656 783 904 90148 260 765 
91387 464 71 501 22 624 763 834 
92321 39 742 921 98030 167 272 529 
94051 106 25 398 439 82 679 984 
95086 104 67 286 739 824 93 96013 72 
179 86 251 69 372 661 97145 213 84 
537 602 56 700 8 869 98078 379 602 
Pr 955 99256 524 52 81 629 42 59 


100249 349 50 74 474 92 535 696 
728 10109 18 88 167 601 717 880 999 
102415 41 546 701 935 103019 1483- 76 
216 376 540 42 69 811 22 47 78 964 
104328 52 422 105002 47 112 296 302 
728 969 106232 333 460 719 107166 
217 18 25 37 54 17 356 417 52 655 
742 77108403 45 63 803 19 109005 203 
8 320 30 79 429 49 507 687 732 36 
819 97 999 110135 55 217 312 632 41 
722 42 111207 13 19 63 357 438 635 
76 736 879 903 112222 853 113001 76 
312 411 898 940 72 114248 366 402 
570 905 115070 71125 42 241 93 335 


38 556 71 644 915 116311 878 914 
117004 76 427 615 710 64 86 956 
118008 43 61 201 614 119094 213 528 
61 832 87 920 56 120002 66 160 254 
338 61 643 67 77 705 967 121034 42 
69 292 354 404 33 66 77 677 778 870 
122304 441 79 517 39 83 643 748 970 
123121 292 381 427 566 665 843 83 


909 124060 234 692 721 835975 125075 
737 39 227 316 40 465 867 49 966 6 
87 126002 79 177 96 248 378 498 50% 
612 757 962 127228 456 864 930 50 
128326 45 416 25 80 747 915 129160 


86 440 49 671 756 63 90 838 130079 
107 82 305 497 604 999 131286 96 408 
23 50 68 69 657 60 95 736-68 847 53 
58 67 86 98 950 42 43 132166 67 548 
629 133018 93 433 706 864 907 11 
90 134010 230 54 323 474 681 42 


7 41 71 135154 267 329 505 777 
997 136001 132 214 312 497 549 
647 706 45 137040 161 668 77 469 
93 653 831 138005 11 80 95 192 
515 601 730 37 63 811 63 139031 
417 19 35 74 693 823 44 953 69 140156 


404 549 608 9 TOL 840 950 141019 55 
153 93 554 57 786 815 939 142070 75 
350 476 666 747 143159 82 508 704 
954 144141 80 233 319 491 739 959 
145209 337 85 508 748 1460351 400 42 
99 568 74 719 61 902 147033 245 414 
95 564 86 602 61 892 
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Handel zagraniczny 
L. ò. R. R. 


Obroty handlu zagranicznego 
ZSSR. w ciągu ubiegłych 8 miesię- 
Cy b. r, wyniosły: 

eksport — 10,639 tys. tonn war: 
tości 539,073 tys, rb, 

import — 1,571 tys. tonn, 
tości 506,592 tys, rb, 

obrót ogólny — 12,210 tys, tonn 
wartości 865,665 tys. rb, 

W eksporcie grupa artykułów 
spożywczych wyniosła 21,3 proc. 
wartości ogólnej eksportu (76.457 
tys. rb.) i grupa wyrobów goto- 
wych — 17,9 proc, (64,351 tys, rb.) 

Import ZSSR. według poszczegól 
nych grup przedstawiał się jak na 
stępuje: artykuły spożywcze — 8,6 
proc. ogólnej wartości importu 
(43,629 tys. rb.), surowce i półfa- 
brykaty — 25,9 proc, (131,832 tys. 
rb.), wyroby gotowe — 64,4 proc. 
(5625 tys. rb.) 

Aczkolwiek obroty bandin zagra 
nicznego ZSSR. w porównaniu z 
rokiem ubiegłym zmniejszyły się w 
cyfrach absolutnych (I półrocze Tt. 
b, wykazało spadek wartości obro 
tów e 23 proc. w porównaniu z I 
półroczem 1931 r.), to jednak 
zmniejszenie to jest stosunkowo 
znacznie słabsze od spadku obro- 
tów handlu światowego (wynoszą- 
cego w tym samym czasie 34,8 pro 
cent według Berlińskiego instytu- 
tu badania koniunktur), Skutkiem 
tego udział ZSSR. w handlu świa- 
towym wzrasta w dalszym ciągu, 
przyczem udział importu ZSSR. 
wzrasta szybciej. 

W wywozie ZSSR. w porówna- 
niu z rokiem ubiegłym zwraca n- 
wagę stosunkowy wzrost wywoztt 
wyrohów gotowych — z 13,3 proc. 
całego wywozu w I połowie 1931 
roku do 18,6 proc. w I połowie rb. 
Natomiast grupa artykułów 8po- 
żywczych wykazuje w tym samym 
czasie spadek wywozu z 32,5 proc. 
do 23,6 proc., zas grupa surowców 
i półfabrykatów nieznaczny wzrost 
z 56,2 proc. do 57,8 proc, W szcze- 
gólności w eksporcie drzewa 
wzrósł udział fabrykatów w stosun 
ku do drzewa nieobrobionego, w 
dziale futer wzrósł wywóz wyro- 
hów gotowych przy spadku wy- 
wozu surowca futrzanego itp. 

Wzrost wykazuje wywóz tka- 
nin; z 21,4 miljonów rubli w I pôi- 
roczu 1931 *. do 28,1 milj, rubli w 
pierwszem półroczu r. b, Zwięk- 
szył się pozatem wywóz wyrobów 
metalowych, porcelany j Szkła, na- 
sion oleistych (soji) oraz Inu i ko- 
nopi. Wywóz produktów przemysłu 
naftowego wzrósł ilościowo, jed- 


war- 


nakże wartość tego wywozu zmniej 


szyła siè w wyniku spadku cen na 
gynkkm śwłatowym. 

Głównemi artykułami wywozu 
ZSSR. w pierwszej połowie r. bież. 
były: produkty przemysłu naftowe 
go — 18 proc. wartości całego wy 
wozu, drzewo — 10 proc., tkaniny 
— 10,2 proc, futra — 9.5 proc., 
zboża — 8,7 proc. len i konopie 
— 3,4 proc, makuchy — 3 prot; 
nasłona olelste — 26 proc, cte 
kier — 2,5 proc, masło — 2,2 pro- 
cent, wyroby metalowe — 1.9 pro- 
cent, węgiel i antracyt — 1,5 proc. 
W porównaniu z pierwszem półro- 
czem 1931 r. mdział produktów 
przemysłu surowcowego i przetwór 
czego w ogólnej wartości wywozu 
ZSSR. wzrósł z 59,7% proc. do 65,1 
proc., zaś udział produktów gospo- 
darstwa wiejskiego odpowiednio 
spadł z 40,3 na 34,6 proc, 

Główną pozycję przywozu do 
ZSSR. stanowią maszyny i apara- 
ty, części maszyn oraz maszyny 
i instalacje elektryczne. Przywóz 
tych artykułów wzrósł z 140,602 
tys. rubli w pierwszem półroczu 
1931 roku do 216,459 tys. rubli w 
pierwszem półroczu 1932 r. i tczy 
nił 53 prac. całego przywozu, Pod 
względem importu maszyn ZSSR 
zajmuje pierwsze miejsce na rynku 
Światowym. Poza maszynami, na 
przywóz do ZSSR. skłądają się Su 
rowce i półfabrykaty fżelazo i Stal 
Inne metale, bawełna i welna, kau- 


z 


REJESTR HANDLOWY 


80 proc. firm łódzkich nie stosuje się do przepisów ustawy 


wa z przedsiębiorstwami jednooso- „stwierdzić bez obawy popełnienia | 


(il) Charakterystyczną jest rze-, 
czą, że przeważnie niezgodnie z 
prawem używają swych firm przed 
siębiorstwa nowopowstające, któ- 
rych zarządy mogłyby już po 13 
latach istnienia dekretu o rej. 
handl., wiedzieć jakiej treści napi- 
sy mają być umieszczane na szyl- 
dach, zwłaszcza, że przy rejestra- 
cji w Sądzie dokładnie o tem wy- 
jaśniają i uprzedzają o Skutkach 
uchybień. Prawo powiada, że lima 
musi zawierać wyrazy „spółka 
akcyjna?” lub „spółka z ograniczo- 
ną odpowiedzialnością* bez  skró- 
tów, a tymczasem wszystkie nie- 
ma! przedsiębiorstwa używają Firm 
z pominięciem tych wyrazów- ub 
tylko ze skrótami „Sp. akc.“ aS, 
AJ, „Sp. z 0. o.* 

Najgorzej przedstawia się ta Spra 


wemi. i spółkami. firmowemi, któ- 


iyen firmy, jak już wiemy, tworzą 


się z nazwisk właścicieli  Tii:ał 
wśród właścicieli, ` stańowiących 
nacgół element mniej uświadomio- 


ny panuje Jakieś. dziwne- prikon 


nie, że każda zmyślona nazwa; (o 
jesc właściwa firma, a imię 1 na- 
zwisko — to coś ubocznego, co bez 


względnie szpeci ozdobny szyłd t 


szkodzi rozwojowi przedsiębiorstwa 
W ie też niewątpliwie tkwi jedna 
z przyczyn tak powszechnego pfo- 
wadzenia handlu anonimowo, bez 
ujawniania nazwisk, Czasem nie 
ma wcale potrzebnych imion, albo 
są tylko pierwsze litery, co jest 
sprzeczne. z.prawem i zakazane, 


Podobnie rzecz się ma -z całym 


szeregiem innych firm. Można 


Jednakowe normy dla wszystkich: 


dekret stworzył przywilej, dozy 


błędu, że około 80 proc. firm Znaj- 
duje się w dużej kolizji z przepi- 


sami o rejestrze handlowym. Nale- 


ży tutaj zaznaczyć, że dla przedsię 
biorstw. starych, przedwojennych 


jąc zarejestrować je pod  dotych- 
czasową dawną firmą, ©. była 
ona w wyraźnej z tym dekretem 
sprzeczności, Firm, które  skorzy 
stały z tego przywileju istnieje jed. 
nak niewiele, 


obecnie, w okresie niepłacenia 

weksli. Ktoś wykonał pewną pracę, 

za którą płacą mu wekslami,. 
Weksli nie wykupiongę w termi- 


nie, Więc protesty, bieganie do SĄ: 


du, etc, Ale żeby otrzymać klauzu- 


ala jlę, trzeba wiedzieć, jak brzmi fir- 


ma, zaś stempel firmowy na weksla 
ma tak chytrze obmyślaną treść, 
że znalezienie firmy w rejestrze 
jest wielką sztuką. Co w tym wy- 
padku ma nieszczęśliwiec zrobić — 
sam niewie, Pytał się w sekreta- 


"To, Go powiedzieliśmy wyżej ©|rjacie sądu, ale odpowiedzi żadnej 


złem używaniu firm na  szyłdach 
odnosi się także do wszelkich dru 
ków i stempli, używanych w Obro- 
cie handlowym. Jest te wcale nie 


|mniejsza plaga od pierwszej — 


„szyldowej”. Zwalczanie tej dowol- 
ności jest szczególnie aktualne 


Tramzakcje przędzą baweęlmianą na podsławie 
gednoliigch przepisów 


W najbliższym czasie ZAKOŃ < 
czone zostaną prace nad 
ustaleniem warunków technicz- 
nych dla handbu przędza bawel 

nianą, 

Jak wiadomo, na rynku kra- 
jowym niema ustalonego spoko 
bu sprzedaży przędzy bawe?: 
nianej, co uniemożliwia należy 
tą kalkulację nabywcom przę: 


|dzy,* kupującym ten półfabry 
kat w całym szeregu przędżalń 
hawełnianych. 

Każda z tych przędzakń przy 
sprzedaży przędzy pobiera 
różne ceny za gilzy i Skrzynie, 

stosuje różną wagę 1 t. d. 
IUniemożliwia to dokładne ©- 
rjentowanie się odbiorcom i u 
trudnia racjonalną kalkulację. 


Patenty ma 1933 E- 


Ceny świadectw przemysłowych 
i kart rejestracyjnych 


Na zasadzie art, 30 ustawy o 
państwowym podatku przemy- 
słowym, izba skarbowa wzywa 


do wykupienia w miesiącach li. 


stopadzie i grudniu r, b. świa- 
dectw przemysłowych i kart re- 
jestracyjnych na 1938 rok. 
Zasadnicze. ceny 
wynoszą w Łodzi: 
Dla przedsiębiorstw handlo- 
wych I kat. 2,000 zł, II — 330 
zi. III — 65 zł, IV — 25 zł. 
-= Dla przedsiębiorstw przemy 
słowych: I kat. — 6.000 złot,, 
II — 4.000 zł, III — 2.000 zł, 
IV — 600 zł, V — 200 złotych, 
VI — 100 zł., VII — 50 złotych. 
D'a zajęć przemysłowych, =- 
Ekspedytorzy, nie utrzymujący 
oddzielnych biur i pomocników 
handlowych, lecz trudniący się 
osobiście z polecenia osób trze- 
cich eleniem. w urzędach cel 
nych towarów —-400 zł. 
Pośrednicy giełdowi 
rzy) — 250 złotych. 
Wszelkiego rodzaju inni 
średnicy handlowi — 150 zł. 
Inspektorzy i agencji przedsię 
biorstw ubezpieczeniowych, 
| A EE 
T A A ZA A R e E 


po 


czuk, skóry: surowe itp.) stanowią- 
ce 24,5 proc. wartości całego przy 
wozu, artykuły spożywcze (ryż, 
herbata, ryby itp). — 8 proc. przy 
wozu, a z pośród wyrobów goto 
wych, stanowiących wraz z ma- 
szynami 66,7 proc. całego przywo 
zu, takie artykuły, jak wyroby 2 
żelaza I stali, samochody, wagony, 
przyrządy fizyczne, optyczne 1 in. 
Udział Polski w wywozle rosyj- 
skim spadł z 3,1 miljonów rubli w 
I połowie 1931 r. (0,8 proc. całego 
wywozu) do 1,9.milj, rb. w tym Sa 
mym okresie roku bieżącego (0,6 
proc). Udział Polski - w imporcie 
ZSSR. spadł z 18,3 milj. rb. (3,5 
proe.) do 1,4 milj, rb. (0,3- proci. 


świadectw 


(makle-: 


~ 


przewozowych, 
nych oraz instytucji kredyto- 
wych, o ile prowadzą operacje 
bez utrzymywania biur — 50 
złotych, 


Pomocnicy podrožuaey, (ko- 
miwojażerowie) — 00 zł. „+ | 


Jednocześnie z ceną świa: 
dectw przemysłowych i kart 
rejestracyjnych są pobierane do 
datki: 1) na rzecz Związków ko 
munalnych w wysokości. 30 pr., 
2)-na rzecz szkół 
w wysokości 25 proc. oraz 3) na 
rzecz izby przemysłowo - han- 
dlowej oraz izby rzemieślniczej 
w wysokości 15 proc. ' tychże 
cen, tudzież 4) 10 proc. > Badz, 
RAA. dodatek. 


zawodowych: 


Zagranicą sprawa: ta uregulowe 
ma jest" przez. pewne. stałe nor- 
my t. zw. usance, które 


obowiązują wszystkich odhior-: 


ców i wszystkich dostawców 
edzy bawełnianej, 

Celem ustalenia w analogicz 
ny sposób w handlu przędzą ba 
wełnianą w Polsce pewnych o- 
gólnie obowiązujących form 
powołena została specjalna ko. 
|nisia. która opracowała 
|projekt usance'ów dla handm | 
przędzą bawełnianą w Polsce. 
. FPrcjekt tem. obejmuje wszel- | 
ksiege rodzaju przędzę baweł- 
niang pojedyńczą i nitkowaną z 


zespołach zgrzebnych, bielonej 
lub barwionej po wyprzędze- 
nim, Projekt ten określa rów 
nież dokładnie sposób pakowa- 


'|uia, ilość pasm w motkach, za- 


wartość wilgości i należność za | 
skrzynie Wreszcie określono | 
|termin dostawy 1" odbioru, nu- 
merację; i reklamowanie wsze! 
kiego rodzaju braków. 

Spory między odbiorcą a do- 
stawcą załatwiać będzie 

sąd polubowny przy 
b si! przem. - handlowej. -i 

' Sprawa ta zostałą” już zasa- 
dniczo uzgodniona - przez po- 
szczególne związki i w najbliż : 
Szym czasie można oczękiwać 
RCIE tych norm w 
życie.. ..- i 3 


Upadłości, nadzory, uklady . 


Wezoraj-na sesji sądu hanldowe- 
go` znalazła się sprawa upadłości 
„M. L. Apfelda, tkalny mechanićz. 
naj” (Piotrkowska 16%). 


Sąd zamianował syndykiem tym 
czasowym. upadłości adw, Lewicką, 


| lotychcząsowego . kuratora; -r która 
„otrzymała. 


na. zebraniu. wierzycieli 
największą ilość głosów, 


W podobnej kwestji rozpatry- 
wana . była -sprawa upadło- 
ści Pinknsa Gersona, sprzedaż ma. 
nufaktury (Piotrkowska 50). 


Na zebrania wierzycieli adw. 
Kopaczewski, b, kurator. wybrany 
został syndykiem tymczasowym, 

Sąd-wybór zatwierdził ih 


Passywa sięgają sumy zł: 
298,500, aktywa > zł, 237,700, w 
skład aktywów wchodzą - towary 


oszacowane na sumę:zł. 25.000, dhtż 


nicy z rachunku otwartego zł. 
2.400, protesty zł, 80.000,  rucho- 
mości w sklepie — zł. 2,300, jed- 
na' czwarta czéšć 


WRÓG m óBkA - 


]100,000 i jedna dwunasta część nie 


przy ul. Piotrkowskiej 191 2 w 
ruchomości przy ul. Piotrkowskiej | 
nr. 50 — 26.000 zł. f rachomości w 
mieszkaniu — zł, 3.000, 

Po zaliczeniu do aktywów we- 
ksli protestowanych na sunię 2. 
80.000: niedobór: wynosi: a, 60.000 


Jabłka za kanfekcję 


Tranzakcja kompensa- 
cyjna z Holandją 

Jak się dowiadujemy, w dniach 
najbliższych -zawarta ma być tran- 
zakcja kompensacyjia: Polski © Ł 
Holandją wartości 700 tysięcy: zł., 
a mianowicie otrzymamy z Holan- 
dji 50 wagonów jabłek: 1 suchych 
śliwek wzamian za co dostarczymy 
Holandji na takąż suinę konfekcję. 

Firmy partycypujące w- tej (ran 
zakcji rekrutują się icia ii 
kiem z Łodzi 


| 
wyjątkiem wyprodukowanej na 


nie usłyszał, Radził się także adwo 
kata, ale i ten nie pomógł, 

Jedną z wielu przyczyn złego t- 
żywania firmy jest zupełna ignora- 
cja dekretu o rejestrze  handlo- 
wym, wypływająca po części z bra 
ku zainteresowania i należytego 
uświadomienia w tym względzie 
wśród ster kupieckich, a po części 
także i ze złej woli. Nieznajomość 
kardyńalnych -przepisów o roje 
trze, a częste zapomnienie wogóle 
o istnieniu dekretu, jako też i pe- 
wna nieostrożność narażają handlu 
jących na poważne straty zaraz 
na samym wstępie, u progu rozpo- 
częcia działalności przedsiębior- 
stwa. 


ANEN PILNĘŻNY 


Warszawska giełda 
pieniężna 
CZEKI 
'Holandja 358,30 
Londyn 29,37 29,40 
Nowy Jork — kabel 8.92 
ayt 34,97 
raga 26,41 
Szrajcrj 121,70 
45,70 
br 212— 


AKCJE. 
Bank Polski Me 91— m— 
Lilpop 13— 


PAPIERY PAŃSTWOWE 1 LISTY 
ZASTAWNE. 
3 próc. budowlana 39,25 89.— 
4 proc. inwest. 100.>— 
5 proc. konwersyjna 42,56 
6 proc. dolarowa 57,— 
4 proc. dolarowa 51.60 
7 proc. stabil. 55,75 56,50 55,75 
7 proe. ziemskie dol. 49,50 
4 i pół proc. ziem. 37,50 
5 proc: Warszawy 48— 
rige ro Warszawy 87.63 581 
57.63 
8 proc. Łodzi 58,75 538.50 
10 proc. Siedlec 52,50 


NOTOWANIA BAWEŁNY 
NOWY JORK. | 
listopad 6.27 grudzień  6.30-83. 
marzec 6.48 - 50, kwiecień 6,52 
maj 6.57-58 czerwiee 6.62 fiptee 
6.68-9' sierpień 6,72 wrzesień 6,77 
październik 6.82. 

: NOWY ORLEAN 
loco 6.34 grudzień 6.28 
634 marzec 6.45 maj 6,55 

.64-65 październik 6,79 
: LIVERPOOL 
-nstógad 5.88 grudzień 5.31 Sty- 


styczeń 
lipiec 


|czeń 5.30 luty 5.32 marzec 5.32 


kwiecień 5,38 maj 5.84 czerwiec 
liniee 5.35 sierpień 5.36 wrzesień 
5.34% pażdziernik 5.38 listopad 5.39 
grudzień 5.42 

Egipska: listopad 7.46 grudzień 
7,45 styczeń 7,538 marzec 7.68 maj 
1-M lipiec 7/79 pażdziernik 7.89 

Upper: listopad 6,97 styczeń 6.93 
marzec 601 maj 6.90 lipiec 6.84 
październik 7.01. 


BREMA, 
Święta: 


= ALEKSANDRIJA, . 
listopad 14.26 styczeń 14.88 ma- 
rzeć 14,56 
Ashmonni; grndzień 12,44 niy 
12.352 kwiecień 12.25 czerwiec — 
12,23 październik 12,06 


18.XT — „GŁOS PORANNY“ — 1932 11 


- „wh s t Oo coem 


Pyszna babka 


„Byłam tego pewną, że Dr. Oetkera proszek 
do pieczenia nie zawiedzie!“ 
Od dziesiątek lat zaufaniem miljonów pań cieszy się 
Dr. Oeilcera proszek do pieczenia „BACH IN”. 
I Pani osięgnie korzyści, gdy piec będzie według wypróbowanych przepisów Dr. Oetkera. 
Każdy. otrzyma zbiór moich przepisów u swego kupca, a gdy zabraknie, wysyla bez- 
pośrednio za nadesłaniem znaczków pocztowych 


NEK w 
wyjścia z dzisiejszej- depresji to film 


Jedyny R 


punkt 


INTELIGENTNY przystojny, lat 
80, poszukuje miłej powierzchow- 
ności, przystojnej pani, Cel matry- 
monjalny, Oferty wraz z fotografją 
do „Głosu sub. „Fidelis”, 


peenaa 


| Ogłoszenia drobne | 


; 
b 
(oe EA AE AA M aÑ 


ABSOLWENTKA filozofji, z do- PANNA brunetka, lat 21, z Wy- 
brym językiem francuskim, obejmie | kształceniem, posiada 20 tys. zł. go 
lekcje w inteligentnym domu wza- |tówki pragnie wyjść zamąż za u- 
mian za pokój z częściowem utrzy- 
maniem. Zgłoszenia do adm. „Gło- 


su Porannego” pod „Mała dopis- 


POŻYCZĘ 200-dol. — dam wyższy 
procent. Listy.pod „I. hipoteka” 
do admin, ,, Porannego” 


— 


SPÓLNIK. (czka) z kapitełem do 
5.000 zł. i współpracą do intratne- 


„Slim i Grim“ 


Dr. A. O©etlicer-OPliwwaa. S 


JUŻ 


SPÓLNIKA przyjmę do interesu 
rentownego, gotówka 5,000 zł, i 
współpraca. Listy pod „Zdecydowa 
nie” do adm. 


WDOWA intel, bezdzietna lat 55 
wyjdzie zamąż za urzędnika. Ofer- 
ty do adm, „Głosu” pod „Jadwi- 
ga 55”. 


MŁODA przystojna, posag 5.000- zł, 


ta. 
4 


AKADEMIK poszukuje lekcji: Ofer 
ty do „Głosu pod „4a wikt”. 


STUDENT poszukuje lekcij z za- 
kresu gimnazjum. Chętnie wyjedzie 
na wieś, Oferty pod „Wieś” do ad 
iministracji „Głosu”. 


AŁOTO, BIŻUTERJĘ i kwity 
lombardowe kupuje i płaci naj- 
wyższe ceny. Magazyn jubi- 
ierski L Fijałko, Piotrkowska 7 


MASZYNA DO PRANIA nowa, 
zagraniczna, marki „John* oka- 
zyjnie tanio do sprzedania. 
Wiadomość telefonicznie 226-32 


SKLEP galanteryjny w dobrym 
punkcie oraz piec szamotowy, 
lustro-tremo, eynkowa wanna 
do sprzedania. Wiadomość: Zie- 
lona 15. Jaworska. 099—2 
STOŁ jajkowy, 5 krzeseł i fo- 
tel dębowe, nowoczesne— sprze - 
dam tanio, Cegielniana 32, m. 
9, parter. 


KUPIĘ dębowy kredens, mahonio- 
wą. biljoteczkę i biurko, Świeczni- 
ki. Oferty pod „Świeczniki” do ad- 
ministracji „Głosu Porannego", 


KUPIĘ okazyjnie wózek dziecinny 
mało używany, Listy pod „Używa- 
ny” do admin. „Głosu”. 


KUPIĘ mały, solidny domek z %- 
gródkiem w Łodzi lub na przed- 
mieścu, Łaskawe oferty do: admin. 
„Głosu Porannego” pod „Bez po- 
średników”!. 463 1-4 


KOCIOŁ parowy do sprzedania, In 
formacje Gdańska 106 m. 6 telefon 
200-59. 


Dźwiękowy Kino-Teatr 


„Przedwiośnie 
“WR 


Zoromskiego 74-76 
róg Kopernika 


rzędnika na wyższem stanowisku. |go, zaprowadzonego biura poszuki | poślubi rzemieślnika tych zalet. O- 
Gferty do „Głosu Porannego” pod |wany. Oferty '„Bez ryzyka” do ad |ferty do admin.  „Głosu” pod 
„B, 21”. ministracji. pidea”, 
Prawdziwą radość 
sprawi Twym bliskim Twoja nowa fotografja ! 
Gdy udasz się do dobrego zakladu sprawdź, czy fotograf uzupełnia 
swą wiedzę fachową i zmysł artystyczny nowoczesnym materjałem 
do zdjęć — jeżeli z dumą pokaże Ci negatyw na błonie ciętej 
«Fastman*, a odbitki i powiększenia na papierze «Kodak 
KODAK Sp.z 0.6. masz zupełną pewność dobrych zdjęć. = 
WARS Z AWA . . 
Oj a ma 
MŁODA intel. pragnie poznać so- |KUCHARKA dobre świadectwa, po |DO ODNAJĘCIA dwa pokoje z 


lidnego pana na stanowisku, Ofer- 
ty pod „Szczęśliwe życie” do adm. 
„Głosu”. 


z |__ Posady | -e <a 


JCZCIWA służąca do wszystkiego 
zwinna, z dobrem świadectwem, u- 
miejąca gotować, prać, prasować 
pięknie haftować, szyć na  maszy- 
nie poszukuje posady. Oferty do 
admin. „Głosu Porannego” pod 
„Uczciwa służąca”, 


ZA utrzymanie i dopłatę poszukuję 
zajęcia przy chorej lub zajmie się 
gospodarstwem przy spokojnej ro- 
dzinie. Oferty pod .„Listopad* do 
admin. „Głosu Porannego”, 


PANNA poszukuje posady z Szy- 
ciem i do lekkich prac domowych 
u lepszych państwa. Zgłoszenia do 
admin. „Głosu Porannego” pod 
„K. K” 


— 


OSOBA lepsza, pracowita ze szy- 
ciem, poszukuje posady jako poko- 
jówka albo do dzieci, Zgłoszenia 
do admin, „Głosu Porannego” pod 
„Młoda”', 


Mmmm Precz z Miłością 


Nadprogram: Aktualności filmowe i tygodnik dźwiękowy. 
Początek seansów w dni powszednie o g. 4 p. pẹ, w niedzielę i święta o godz. 2 p.p. 
Ceny miejsc zniżone: I 1.20, II 90 gr., LII 45 


Następny program: „LE 


szukuje posady u małej rodziny do 
wszystkiego. Oferty pod „Kuchar- 
ka” do „Głosu. 4693—4 


No iora E 


POKÓJ umeblowany, frontowy, 
duży, słoneczny w czystym spo- 
kojaym domu do wynajęcia. 
Wólczańska 78, m. 6. 


POSZUKUJĘ francuzki xa po- 
kój. Piotrkowska Nr. 31, front, 
II piętro, mieszk. 3, od 10 do 
12 w poł. albo od 3 do 5-ej 
zastać można. 


— >> LWA zh ZN 
POSZUKUJE się.4-do 5 pokoi, kom 
fort. system Korytarzowy, czynsz 
niewygórowany. Oferty pod „R. 
24 do admin. „Głosu”. 


POSZUKUJĘ 2 lub 1 pokój- z 
kuchnią komfort, -w centrum od 
gospodarza małżeństwo bezdzietne, 
Listy pod „Roczna gwarancja” do 
admin. „Głosu”, 


URZĘDNIK państwowy poszukuje 
pokoju z kuchnią od gospodarza. 
Oferty do admin. pod „Państwo- 


3» . 
. 


wy. 


gr. 
GJON ULICY“ w roli tytu 


kuchnią. Tanio. Czynsz roczny. 0- 
ferty do „Głosu* pod „Spieszny”. 


POSZUKUJĘ 4 pokgi z komfortem 
Zgłoszenia pod „Słoneczne B™ do 
adinin. „Głosu Porannego”, 


LOKAL fabryczny do wynajęcia. 
lub do sprzedania. Zgłoszenia do 
„Głosu Porannego” pod „Budy- 
nek”. 


POSZUKUJĘ 3—2 pokoi z kuchnią 
Czynsz gwrautowany. Oferty do 
„Głosu” pod „Oficer, 


Do skt. Nr. 1918 | 1931 


Ogłoszenie. 


Komornik Sądu Grodzkiego w Ło- 
dsi rewiru 4 zamiesskały w Ło dmi 
prsy ul. Traugutta 10 
na zasadzie art. 1050 Ust. Post. Cyw. 
oglassa, że w dn. 29 listopada 1932 r. 
od 10 rano, w Łodzi, przy ul. 

Sienkiewicza 30 

odbędzie się sprzedaż przez licytację 

ruchomości, należących do 

Erwina Gintera 

i składsjącyeh się z 100 okien inspek- 

towych, wozu, 15 laurusów, mebli i 
radjo-aparatu 

osaacowanych na sumę zł. 1750.— 
Łódź, 14.1132 r. 


Komornik Stefan Zajkowski | 


Śmiech do łez! 


„a więc trochę cierpliwości! 


wkrótce Metro i Adria 


WENEROLOGICZNA 


Lekarzy-specjalistów 
Zawadzka 1 
TEL. 205-58 
czynna od 8 rano do 9 wietz, 
11— Ł i przyjmuje 
2-—— 8 ) kobieta—lokarz 
w niedzielęiświęta od 9—2 pp, 
leczenie charób 
werńerycznych i skórnych 


PORADA 3 ZŁ. 


Meble 


najlepsze i najpiękniejsze 
po najniższych cenach na- 
być można tylko u 


A. WAJCMANA 


Sienkiewicza 23, 
róg Moniuszki tel. 191-00 


„SANATO” 


Lakład Położniczo - Chirurgiczny 


Ogrodowa 10, tel. 3139-57 


li ll klasa 
Oddział chirurgiczny 
Dr. med. M. Kantor 
gods. przyjęć 1—3 pp. 
Oddział 
położniczo-ginekologicany 
Dr. med. Sz. Figerowa 
Dr. Reitler Kurjańska 
Dr. med. J. Baum 
Dr. med. W. FHychner 


Cene porodu na II kl. wraz 
z aabiegami 200 zł. 


Opieka nad dzieckiem 
Dr. med. J. Polakow 


— 


— 


Do akt. Nr. 2091 | 58 r. 


Ogłoszenie. 


Komornik Sądu Qrodskiego w Bo» 
dzi, rewiru 4-go azamiesskały w 
Łodzi przy ul. Traugutta 10 na sa- 
sadzie art. 1080 U. P. C. ogłasza, że 
w dniu 29 listopada 1952 roku od 

godz. 10 r. w Łodzi przy ul. 
Piotrkowskiej 86 
odbędzie się sprzedaż z przetargu 
publicznego ruchomości należących 
do Stefana Wilanowskiego 
i składających się z mebli 
oszsoowanych na sumę Zł. 600.— 
Łódś, 11. 11.32 r. 


Komornik Stefan Zajkowaki 


LILJANA HARVEY stwarza swą najnowszą kreację w filmie 


Ostatni seans o godz. 10 wiecr. 
Na pierwszy seans wszystkie miejsca po 45 gr. 
łowej Stefan Rogulski 


Kupony ulgowe po 70 gr. na wszystkie miejsca ważne we wszystkie dni, w niedziele i święta do Gr-ej 
Poranki dla dzieci: W sobotę, dnia 19 listopada o godz. 12 w poł. i w niedzielę, dnia 20 listopada 


o godz. 1l-ej rano. 


Ceny biletów. dla dzieci po 20 gr., dla dorosłych po 45 gr. 


Passe-partouta i bilety wolnego wejścia w niedziele i święta bezwzględnie nieważne. 


12 18.X] — „GŁOS PORANNY” — 1932 


Nr 318 


Dziś 
wspaniała 
premiera! 


p Od dziś cała Łódź nucić będzie najnowszy przebój: 
| 


A Ja chciałbym raz jeszcze pokochać. 


„KOMENDĄ SERG 


(Liebeskommando) 
Szampańska komedja w oprawie przepięknej muzyki Roberta STOLZA 


Czarująca Dolly Haas, jako dziewczę w mundurze 
oraz piękny Gustaw Froelich, jako por. ułanów 


wywołują huragany Śmiechu i najwyższy zachwyt swą mistrzowska grą, 
wdziękiem i humorem. : Reżyserja Geza v. Bolvary 


Scenarjusz Roda Roda 
Piosenki w języku niemieckim. 
a a m a a a a a a 


Nadprogram: Aktualności.  Passe-partouts i bilety ulgowe nieważne aż do 
odwołania. —  Pocz. o 4, w sob., niedz. i święta, poranki o godz. 12-ej 


Do akt, Nr. 1986 | 1982 
Ogłoszenie 


Komornik Sądu Grodskiego w Ło- 
dzi rewiru 16-go zamieszkały w Łodzi SALA FILHARMONII Te 23994 


przy ul, Gdańskiej 77-a Czwartek, dnia 24-go listopada 1938 r. 
na zasadzie art. 1080 U. P, C. ogła- | BMI] o godz. 8.30 wiecz. Pożegnalny koncert 


spa, ŻE w dnlu 35 ices 1982 r. Wieczór Pleśni | Ar]l Operowych 
od gods, 10 rano w Łodzi, przy ul. 


odbędzie kwa ed przetargu VIIIOP j0 wW e i n b e r G 


DOSKONAŁE 


Pączki "po AD (I. 


poleca CUKIERNIA 


46 i 
ubliesn ruchomości, nal h i Znakomity śpiewak— Baryton Opery „La ó Wł l f lif h 
poèiTomnego zchęoda"aetcy kon „Zródło Wł. Z. Gomoliński 
| składających się z mebli Program: 1. a) 1. Plzsetti: Pasterze Przejazd 1, tel. 209-87 i 138-72 
ossucowanych na sumę Zł. 575.— b) G. Cacclni: Amarilli. 2. a) G. Verdi: '- P ET 
Łódź, dn. 7.11.32. _ Arja e op. „Traviata“ b) G. Rossini: UWAGA: Dla szkół, instytucji i związków 
Komornik Antoni Jałowski Arja z A „Cyrulik Sewilski”. 3. Pieśni udzielamy z ciastek 10% rabat. 
= s ropie pià J Tane re py 
e ranadinas, +a . Ke- 
Do akt. Nr. 1675 | 31 r. spighie Ma b) E. Błoch: Prsystań. 
Ogłoszenie. 5. Pieśni arabskie, hebrajskie i żydow- 


skie: a) S. Rosowski: Zod Zadatni 
(pieśń miłosna s okolic Jordanu) 
b) I. Weinberg: Pieśń arabska (Tekst 


Komornik Sądu Grodskiego w Ło: 
dsi, rewiru 13 zamieszkały w Łodej 


przy ul. Pustej 13 według koranu), e) J. Eugel: Omrim | 
Es p iea aiey U. z Uk Szy ieschno erez d) R. Nardi: Aiuma (Au- KINOTEATR 
RE uż gą gad si tentyczna pieśń z Jemenu) 
od godz. 10 rano w Łodzi przy ul. e) M. Milner: Ad ana Adonai 


AL I-go Maja 5 
odbędzie się sprzedaż z praetargu f) L. Liow: A. Dudełe . 
publicznego ruchomości, należących Przy fortepianie: Prof. Ludwik Fiszman 
„ ,.do Ejola Lajba Cymermana Bilety w cenie od sł 1.— do tł. 5-ciu 
i składających się z mebli już nabywać można w Kasie Filharmonii 
psaacowanych na sumę zał. 600.— ror 3 
Łódź, d. 15.11, 1932 


Komornik (+) L. Naborowski 


MIMOZA 


KILINSKIEGO Nr. 178 


Dziś i dni następnych 
Polska wersja rozskosznego filmu 


Do akt. Nr. E. 1387 | 32 Ogłoszenie. wiedeńskiego p. t. 


Ogłoszenie. 


Komośiik Bądu Grodzkiego w Ż6- Syndyk tymezasowy masy upadłości WOL- [W IT hija W walia taki 


dsi, rewiru 6-go sarhieosk. w Łodzi |FA BERGERA zawiadamia wierzycieli powyż- > o 
sea u. Nanowiesaj0 ma_samdnię szej upadłości, że Sąd Okręgowy w Łodzi w Wy- | B Stefan Ladkowsti Wiśold Rychiar. S Aeh 
art, 1030 U. P. O. ogłassa, śe w d. |dziale III Handlowym decyzją z dnia 15 listo- BA ŚMIECHU! 

$ gradnia 1882 od godz. 10 rano w| nada r. b. wyznaczył nowy dwutygodniowy o- BOMBA 


APO Taby deia jA stateczny termin sprawdzenia wierzytelności. Dziesięć minul sirach 
bliesnego ruchomości należących do Sprawdzenie odbędzie się w dniu 3 | BĘ y 
f. „Mechan. Tkalnia przy Żydowskim | grudnia 1932 r. o godz. 12-ej w sali zebrań MI b on Laurel i Hardy 
i składających sle 2 12 warsztatów | działu Handlowego Sądu Okręgowego w Ło- |E znani z filmu „FLIPP_1 FLAPP*.. 
żelaznych tkackich mechan, | dzi, przy Pl. Dąbrowskiego Nr. 5, pokój Nr. 16. Foezątek w dni powóz. © g. 4, w Sb. 
oszacowanych na sumę ZŁ. 2350.— Wierzyciele, którzy sprawdzeń nie dokona- | g o g. 3, w niedziele i święta o g. 2. 
Łódź, 16.11, 32 ją nie będą należeli do mającyeh nastąpić po- Ostatni seans o g. 9.15. 


Komomik Leon Wąsowski | jsiąłów funduszów masy upadłości. A Następny program: 
Syndyk tymezasowy Światła | cienie macierzyństwa 


adwokat M. Askanas 
Łódź, uł. Śródmiejska Nr. 28. 


Gabinet kosmetyki 


legzniczej | toaletowej 


Z. SZWALBE PLA ATY OSOBA intel. energiczna, oszczęd- z Dr. mak: 4 
dyiom Uzówereck | [| RYSUNKI, PLAKATY, Jon, coire zoroari + wowo) HNiEWIAŻSKi 


Moniuszki 1, tel. 127-99. dyplomy, adresy it. p. wyko- zmiany stosunków rodzinnych o0- Chór: wanden akórne 


ii yoga nywuje efektownie bejmie odpowiednią posadę w za- i moczopłclowe 


Usuwanie bezpowrotnie bez Ș | p SCHMIDT, Ks. Młyn 5 możniejszym domu, sanatorjum lub | Andrzeja 5, telef. 159-40 
LJ . 


ślaców szpecącysh włosów. z ł syyą” | przyjmuje od 8—11 rano i od 5—9 w 
Przyjmuje 10—2 i 4—8 wiecz. Tel. 126-89. zakładzie, Oferty sub, „Uczciwa w niedziele i święta od 9—1 


do admin, „Głosu Porannego”. Dla pań oddzielna poczekalnia. 


z iesigozna „Olosu Porannego” se stkiemi do- 
Prenumerata sirami wynosi w Łodoł ai 400, sa odnoseonie — 
40grousy, z przesyłką pocztową w kraju — sł 6— sugranicą — aè 9. - 


Rękopisów redakoja nie zwraca. 


ją sa wiersz milimetrowy 1-szpaltowy (strona 5 szpalt): l-sza strona 2 zł; Reklamy te 
Ogłoszenia redakcyjnym zł. 1.50; w tekście: z zastrzeżeniem miejsca na stronie od 3 do 7 włącznie 60 gr. 
bes zastrzeżenia miejsca grj nadesłane od strony 8-ej do końca tekstu 40 grz nekrologi 40 gr. Zwyczajne 
(str. 10 sspalt) 12 gr. Drobne 15 gr. sa wyraz, najmniejsze ogłoszenie sł. 1.50. Poszukiwanie pracy 10 gr. za wy 
najmniejsze pa 1.20. Ogłoszenia zaręczynowe i zaślubinowa 12 zł. Ogłoszenia zamiejscowe obliczane są 
9 500 firm zagr. 100%, Za oak tabalaryczne lub fantaz, dodatk. 50% Ogł. dwukolor. o 50%, drożeł 


0000Q 
w PAR = 


NOJZONYCH*. 
„wEUROPIE | 
* JET GWARANCJA: 
'1CHDOBROCI 


Hurtowy Skład 
na Łódź i Woj. Łódzkie 
J. Frenkiel, ul. Piotrkowska 40 


— c 


Doktór 


W. Lagunowski 
Piotrkowska YO, tel. 181-83 


Choroby skórne, wane- 


ryczne i moczopłciowe 

Gabinet SE Ay 
Przyjmuje od 8.80 do 10.30 rano, of 
Jej do 2.30 pp, od 6 do 8.30 wioes 

w nmiedzsiele i dwiąta ad 10—i 


Ir. med. Ludwik Rapepom 


choroby nerek, pęcherza | dróg 
moczowych 


przeprowadził si 


9 
na ul. Cegielniana 8 
(dawniej 40) 
tel. 236-90 
Gods. przyjęć 9—10 i 6—8 wleos. 


DOKTÓR 


N. Wołkowyski 


Cegielniana Nr. 4 


telefon 216-90. 
Specjalista chorób wanśrycanych, 
moczopłclowych | skórnych 
Brzyjmuje od 8—3 è od 5—%, 

w miedałels i świąta od d—2, 


stem 


Reklamy w dodatku ilustrowanym za 1 cm. kwadratowy 1 zł. 


Redaktor: Eugenjusz Kronman. Za wydawnietwo „Prasa „, Wydawnicza sp. z agr. odp. Eugeniusz Kronman. W drukarni własnej Piotrkowska 101 


